
J. Stalin 
przyjął premiera 
Czou En-lai’a

MOSKWA (PAP)
Agencja TASS donosi, że w 

dniu 20 sierpnia przewodni­
czący Rady Ministrów ZSRR 
Józef Stalin przyjął premie­
ra państwowej rady admini­
stracyjnej Chińskiej Republi­
ki Ludowej Czou En-lai’a.

Na przyjęciu obecni byli: 
zastępca premiera Państwo­
wej Rady Administracyjnej 
Czen Jun, wiceprzewodniczą­
cy komisji finansowo-gospo­
darczej państwowej rady ad­
ministracyjnej Li Fu-czun, 
ambasador Chińskiej Repu­
bliki Ludowej w Związku Ra­
dzieckim Czan WenrTian, za. 
stępca szefa sztabu general­
nego ludowo.rewolucyjnej ra­
dy wojennej Su Jui i sekre­
tarz polityczny ministerstwa 
spraw zagranicznych Chiń­
skiej Republiki Ludowej Szi 
Czje.

Na przyjęciu obecni byli 
także: zastępca przewodni­
czącego Rady Ministrów 
ZSRR W. Mołotow, minister 
spraw zagranicznych ZSRR 
A. Wyszyński i członek kole­
gium Ministerstwa Spraw Za­
granicznych ZSRR N. Fedo- 
renko.

Mordercy 
Stefana Martyki 
ujęci

WARSZAWA (PAP)
Władze bezpieczeństwa pu­

blicznego ujęły sprawców o- 
hydnego mordu, dokonanego 
w dniu 9 września 1951 roku 
na osobie wybitnego artysty, 
aktora i znanego komentato­
ra radiowego Stefana Mar­
tyki.

Ujęci bandyci, którzy o- 
prócz dokonania tego mordu 
mają na sumieniu szereg na­
padów rabunkowych, kra­
dzieży i Innych zbrodniczych 
czynów, byli powiązani w 
swej działalności z czynni­
kami obcymi.

Zbrodniarze ci: Ryszard 
Cieślik, Lech Śliwiński, Ta­
deusz Kowalczuk i Bogusław 
Pietrkiewicz staną wkrótce 
przed sądem Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej.
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Z dnia na dzień zmienia się oblicze
pierwszego miasta socjalistycznego

W Nowej Hucie
rozpoczęto budowę wielkich pieców
WARSZAWA (PAP)
W historii Nowej Huty — najpotężniejszego i naj­

wspanialszego obiektu wielkiego planu — nastąpił nowy 
decydujący etap. Rozpoczęła się budowa wielkich pieców 
— zasadniczych obiektów huty. W przygotowane wykopy 
popłynęły strumienie betonu; ekipy wysokokwalifikowa­
nych zbrojarzy i spawaczy rozpoczęły zbrojenia funda­
mentów.

Powstał nowy, ważny Od- I samych fundamentów jednego 
‘nek frontu wielkiej ofensy- 1 tylko pieca potrzeba takiej ilościcinek frontu wielkiej ofensy 

wy naszego pokojowego bu­
downictwa, które m. in. tu 
na podkrakowskich polach 
walczy z wielowiekowym za­
cofaniem gospodarczym kra­
ju, walczy o rozwój, wzrost 
i potęgę Polskiej Rzeczypo­
spolitej Ludowej.

Budowa wielkich pieców to 
niezmiernie trudne i poważ­
ne zadanie, wymagające ol­
brzymiego nakładu sił i środ­
ków materiałowych oraz wy­
sokich kwalifikacji wykonaw 
ców. Wymaga ona wykonania 
m. in. potężnego wyposaże­
nia pomocniczego dla każde­
go z pieców, niezbędnego do 
zapewnienia sprawnej I zme­
chanizowanej Ich ODsługi. 
Wielkie piece w Nowej Rucie 
będą największym tego ro­
dzaju obiektem w kraju i je­
dnym z najnowocześniej wy­
posażonych w Europie. Pro­
jekty ich budowy i wyposaże­
nia opracowali tej miary bu­
downiczowie, co konstrukto­
rzy kombinatów hutniczych 
w Magnitogorsku, Krzywym 
Rogu, Zaporożstalu i innych.

O ogromie pieców-olbrzymów 
świadczy fakt, iż dla wykonania

betonu, z której można by wy­
budować cztery gmachy równe 
Centralnemu Domowi Towaro­
wemu w stolicy. Przygotowanie 

fundamentów dla 
wymagać będzie 
tys. spawań. na

W wyremontowanych i czystych szkołach 
rozpocznie naukę

zbrojeń do 
jednego pieca 
wykonania 80 
które potrzeba 600 tys. elektrod 
spawalniczych.

Budowa wielkich pieców to 
tylko jeden z licznych fragmen­
tów prac przy wznoszeniu huty- 
giganta. Tuż obok wyrastają 
konstrukcje potężnej siłowni, 
serca kombinatu. Stąd już za 
rok popłynie prąd do setek hal 
i obiektów produkcyjnych. Moc, 
jaką będzie ona produkowa', 
wystarczyłaby na zaspokojenie 
potrzeb blisko półtoramiliono- 
wego miasta.

świeże wykopy znaczą po­
wstające budynki aglomerow 
ni oraz pierwszych baterii 
koksowniczych. Z lasu rusz­
towań wyłania się potężna 
sylweta znajdującego się w 
budowie najwyższego komina 
w Polsce — jednego z komi­
nów baterii koksowniczych.

Długie, ciągnące się setka­
mi metrów zwały świeżej zie 
ml — to teren pracy dziesiąt­
ków mechanicznych koparek. 
Uporczywie metr za metrem 
drążą one ziemię pod funda­
menty coraz to nowych obiek 
tów przemysłowych.

Okres obecnej budowy cha­
rakteryzuje się nie tylko ol­
brzymim nasileniem robót 
ziemnych, lecz również robót 
beton! arskich i montażu kon-

WARSZAWA (PAP).
Już za tydzień budynki 

szkolne wypełnią się mło­
dzieżą, która wesoła, zdrowa i 
opalona, po dwumiesięcznym 
okresie wakacyjnym rozpocz­
nie nowy rok nauki.

Na młodzież tę czekają już 
czyste, jasne i odnowione iz­
by. Dzięki znacznym środkom 
materialnym przeznaczonym

Noiry 
podsekretarz stanu 
w Ministerstwie 
Przemysłu 
Maszynowego

WARSZAWA (PAP)
Prezydent R. P. mianował 

ob. Zdzisława Kopczyńskiego 
podsekretarzem stanu w 
nisterstwie Przemysłu 
szynowego.

Mi- 
Ma-

Zgon
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BERLIN (PAP)
Agencja AND donosi, że 

sierpnia wieczorem zmarł 
Bonn, w wieku 56 lat, prze­
wodniczący Socjaldemokr?- 
tyczne-' Partii Niemiec (SPD) 
Kurt Schumacher.
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| przez państwo oraz dzięki du­
żym wysiłkom terenowych rad 
narodowych i ofiarnej współ­
pracy komitetów rodziciels­
kich, wszystkie szkoły pod­
stawowe na terenie całego 
kraju objte zostały remonta­
mi i naprawami. Remonty ka­
pitalne przeprowadzono w 
6.651 izbach szkolnych. W o- 
kresie letnim przygotowania 
do rozpoczęcia nowego roku 
nauki stały się jedną z głó­
wnych trosk rad narodowych.

Dużą pomocą w przygoto­
waniach była czynna , i akty­
wna współpraca komitetów 
rodzicielskich, które zajęły się 
zakupem i dostarczeniem ma­
teriałów budowlanych oraz 
starały się o powiększenie 
funduszów przeznaczonych na 
remonty — drogą dobrowol­
nych składek lub bezpłatnej 
robocizny. Przykładem akty­
wnej pracy komitetu rodziciel­
skiego jest remont szkoły w 
Cwioczu, która pierwsza ze 
szkół woj. bydgoskiego przy­
gotowana została na przyjęcie 
młodzieży.

W przygotowaniach do no­
wego roku szkolnego wyróż- 

) nił się m. in. komitet rodzi- 
r cielski we wsi Witków, woj.
■ bydgoskie, który również spo-
■ sobem gospodarczym powięk- 
i szył szkołę, dobudowując dwie

nowe klasy oraz kancelarię.

6 tarlaków 
w woj. koszalińskim 
wykonuje zadania
4 roku 6 - łatki

pracujący przy 
do tartaków, 

6 norm rocz-

tartaku w Zło-

Załogi 6 tartaków woje­
wództwa koszalińskiego dzię­
ki szeroko rozwiniętemu 
współzawodnictwu pracy wy­
konują już zadania 4 roku 
planu 6-letniego. Są to tar­
taki: w Czaplinku, Szczecin - 
ku, Łubowie, Złotowie, Szwe­
cji i Jastrowie.

W tartaku w Szczecinku 
przodownik pracy Kazimierz 
Ziółkowski,
dowozie kłód 
wykonał już 
nych.

Podobnie w
towie 6 norm rocznych wyko­
nali Józef Krucpała i Franci­
szek Dobelsztajn. Dobelsztajn 
został odznaczony srebrną od­
znaką przodownika pracy.

Tartak w Lubowie przodu­
je w stosowaniu usprawnień.

Ostatnio trakowy Jan Klim­
czak i jego pomocnik Antoni 
Kalisz wprowadzili ważne u- 
sprawnienie przy wózku od­
biorczym tarcicy. Urządzenie 
to zapobiega wykrzywianiu 
się desek i podnosi przez to 
ich jakość.

Projekt statutu 
Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego
MOSKWA (PAP)

Na łamach dziennika „Prawda” z 20 bm. ukazał się 
projekt statutu Komunistycznej Partii Związku Radziec­
kiego, uchwalony na ostatnim plenum KC WKP(b) dla 
przedstawienia XIX zjazdowi WKP(b), zwołanemu na 
dzień 5 października br.

Oto jego tekst w przekładzie polskim:

Projekt KCWKP(b)
Tekst zmienionego statutu partii 

(czwarty punkt porządku dziennego zjazdu) 
Statut

Komunistycznej Partii Związku Radzieckiego

I.
Partia. Członkowie partii, 

ich obowiązki i prawa
strukcji. W rb. rozpoczęto 
lub rozpocznie się budowę 
wszystkich kluczowych obiek­
tów Nowej Huty.

Na ukończeniu jest już bu­
dowa rejonu warsztatów po­
mocniczych. Jeden z obiek­
tów tego rejonu — odlew­
nia żeliwa równy jest kuba­
turze trzech gmachów daw­
nego BGK w Warszawie. Ca­
ły rejon warsztatów pomoc­
niczych składa się z kilku­
dziesięciu obiektów, będąc 
znacznie większym od zakła­
dów im. J. Stalina w Pozna­
niu. Do końca br. cały rejon 
warsztatów wraz z urządze­
niami socjalnymi i zieleńca­
mi oddany będzie do użytku.

Poważnie zaawansowane są 
prace przy budowie rejonu 
wytwórni materiałów ognio­
trwałych.

Ogółem spośród kilkuset o- 
biektów Nowej Huty ponad 
połowa jest już w budowie. 
Niedaleki jest termin, gdy do 
realizacji zadań planu 6-let- 
niego włączy się największa 
jego budowa.

7 Komunistyczna Partia
x Związku Radzieckiego 

jest dobrowolnym bojowym 
związkiem ludzi jednej myśli 
— komunistów, zorganizowa­
nym spośród klasy robotni­
czej, pracujących chłopów i 
pracującej inteligencji.

Komunistyczna Partia 
Związku Radzieckiego, zorga­
nizowawszy sojusz klasy ro­
botniczej i chłopstwa pracu­
jącego, doprowadziła w wy­
niku Rewolucji Październi­
kowej 1917 roku do obalenia 
władzy kapitalistów i obszar­
ników, do zorganizowania 
dyktatury proletariatu, do 
likwidacji kapitalizmu, do 
zniesienia wyzysku człowieka 
przez człowieka i zapewniła 
zbudowanie społeczeństwa so­
cjalistycznego.

Obecnie główne zadania 
Komunistycznej Partii Związ 
ku Radzieckiego polegają na 
tym, aby zbudować społeczeń­
stwo komunistyczne w drodze 
stopniowego przechodzenia 
od socjalizmu do komuniz­
mu, podnosić nieustannie 

I materialny i kulturalny po-

Pi® 5-letni plan rozwoju ZSRR 
zapewnia dalszy wzrost dobrobytu 
ludności Związku Radzieckiego 

Naród powitał z radością uchwałę KC WKP(b)
MOSKWA (PAP)
Z ogromnym entuzjazmem 

masy pracujące Związku Ra­
dzieckiego powitały uchwa­
łę Komitetu 
WKP(b) 
go, XIX 
domość 
WKP (b) 
falę aktywności politycznej i 
wytwórczej radzieckich mas 
pracujących.

W zakładach przemysło­
wych, urzędach, instytutach 
naukowych i kołchozach od­
bywają się zebrania, na któ­
rych ludzie pracy zaznaja­
miają się z dokumentami 
KC WKP(b) oraz projektem 
XIX zjazdu partii w spra­
wie piątego pięcioletniego 
planu rozwoju ZSRR na lata 

oraz ze zmianami 
WKP(b).
wielu zakładów

Centralnego 
o zwołaniu kolejne- 
zjazdu partii. Wia- 
o uchwale KC 
wywołała wielką

1951—1955 
w statucie

Załogi 
przemysłowych Moskwy, Le­
ningradu, Donbasu, Kijowa, 
Mińska, Baku i innych mtast 
zaciągnęły warty stachanow- 
skie dla uczczenia zbliżają­
cego się zjazdu, podejmując 
nowe zobowiązania socjali­
styczne.

W 
„Pod 
nina 
stwa 
„Prawda" podkreśla, że na­
ród radziecki z ogromnym 
entuzjazmem powitał uchwa­
łę KC WKP (b) o zwołaniu 
zjazdu partii. Opublikowane 
w prasie — projekt dyrek­
tyw XIX zjazdu partii wsprą 
wie pięcioletniego planu roz­
woju ZSRR oraz projekt 
zmian w statucie partii — 
pisze „Prawda" — otwierają 
przed naszą partią, przed ra­
dzieckim narodem wspaniałe 
perspektywy dalszego mar-

artykule wstępnym pt. 
sztandarem partii Le- 
— Stalina do zwyclę- 
komunlzmu!“. Dziennik

szu do komunizmu. Piąty 
plan pięcioletni oznacza no­
wy potężny rozwój gospo­
darki narodowej ZSRR i za­
pewnia dalszy poważny 
wzrost dobrobytu material­
nego 1 poziomu kulturalnego 
narodu.

Naród radziecki, pochłonię­
ty pokojową, twórczą pracą 
— pisze dalej dziennik — 
pomyślnie rozwiązuje zada­
nia budownictwa komuni­
stycznego. Rozwijające się z 
inicjatywy Towarzysza Sta­
lina budownictwo gigantycz­
nych obiektów hydrotechnicz 
nych na Wołdze i Dnieprze, 
na Donie i Amu-Darii ozna­
cza nowy etap w rozwoju sił 
produkcyjnych Związku Ra­
dzieckiego.

Historyczne zwycięstwa 
państwa radzieckiego wywie­
rają ogromny wływ na roz­
wój życia międzynarodowego. 
Na przestrzeni dziesięcioleci 
Związek Radziecki konse­
kwentnie realizuje pokojową 
politykę, walczy nieustannie 
przeciwko imperialistycznym 
podżegaczom wojennym o 
pokój. Leninowsko - stali­
nowska konsekwentna poli­
tyka zagraniczna, zdecydowa 
na walka prowadzona przez 
ZSRR o pokój 1 współpracę 
między narodami zjednały 
krajowi radzieckiemu sym­
patię 1 poparcie setek milio­
nów ludzi we wszystkich kra 
fach.

W zakończeniu artykułu 
wstępnego „Prawda" pisze: 
„Do swego XIX zjazdu par­
tia komunistyczna kroczy 
zwarta i zespolona wokół Ko­
mitetu Centralnego, wokół 
wielkiego wodza i nauczycie­
la całej postępowej ludzko­
ści — Towarzysza Stalina.

ziom społeczeństwa, wycho­
wywać członków społeczeń­
stwa w duchu internacjona­
lizmu i ustanowienia brater­
skiej więzi z masami pracu­
jącymi wszystkich krajów, ze 
wszech miar umacniać ak­
tywną obronę ojczyzny ra­
dzieckiej przed agresywnymi 
działaniami jej wrogów.

2 Członkiem Komunistycz­
nej Partii Związku Ra­

dzieckiego może być każdy 
pracujący, nie wyzyskujący 
cudzej pracy obywatel Związ­
ku Radzieckiego, który uzna- 
je program i statut partii, 
aktywnie przyczynia się do 
ich realizacji, pracuje w jed­
nej z organizacji partii i wy­
konuje wszystkie uchwały 
partii.

Członek partii opłaca usta, 
lone składki członkowskie.

O Członek partii jest 3bo- 
wiązany:

a) ze wszech miar strzec 
jedności partii jako główne­
go warunku siły i potęgi 
partii;

b) być aktywnym bojowni­
kiem o wykonanie uchwał 
partii. Nie wystarcza, aby 
członek partii jedynie zga­
dzał się z uchwałami partyj­
nymi, członek partii obowią­
zany jest walczyć o wcielenie 
tych uchwał w życie. Bierny 
i formalny stosunek komu­
nistów do uchwał partii osła­
bia zdolność bojową partii i 
dlatego nie da się pogodzić z 
pozostawaniem w jej szere­
gach;

c) być wzorem w pracy, o. 
panowywać technikę swego 
zawodu, podnosząc nieustan­
nie swe kwalifikacje produk­
cyjne, zawodowe;

d) codziennie umacniać 
więź z masami, we właści­
wym czasie reagować na pra­
gnienia i potrzeby ludzi pra­
cy, wyjaśniać bezpartyjnym 
masom sens polityki i uchwał 
partii, pamiętając, że siła i 
niezwyciężoność naszej partii 
polega na jej organicznej i 
nierozerwalnej więzi z naro­
dem;

e) pracować nad podniesie­
niem poziomu swego uświa­
domienia, nad opanowaniem

(Ciąg dalszy na str. 2)

Polska 
delegacja rządowa 
wyjechała 
do Bukaresztu

WARSZAWA (PAP)
W dniu 21 bm. odleciała z 

Warszawy do Bukaresztu de­
legacja rządu Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej w o- 
sobach ministra oświaty Wi­
tolda Jarosińskiego, genera­
ła brygady Ostapa Stecy i 
przodownika pracy — górni­
ka Franciszka Korbela. De­
legacja udała się na zapro­
szenie rządu Rumuńskiej 
Republiki Ludowej na uro­
czystości święta narodowego 
VIII rocznicy wyzwolenia Ru­
munii, przypadającej w dniu 
23 bm.

I



(Ciąg dalszy ze str. 1) 
podstaw marksizmu.leniniz- 
mu;

f) przestrzegać dyscypliny 
partyjnej i państwowej, obo­
wiązującej w równym stop­
niu wszystkich członków 
partii. W partii nie może być 
dwóch dyscyplin — jednej 
dla kierowników, drugiej dla 
szeregowych. Partia ma jed­
ną dyscyplinę, jedno prawo 
dla wszystkich komunistów, 
niezależnie od zasług i zaj­
mowanych przez nich stano­
wisk. Naruszenie dyscypliny 
partyjnej i państwowej jest 
wielkim złem, przynoszącym 
szkodę partii i dlatego nie da 
się pogodzić z pozostawaniem 
w jej szeregach;

g) rozwijać samokrytykę i 
krytykę od dołu, ujawniać nie­
dociągnięcia w pracy i wal­
czyć o ich usunięcie, wal­
czyć przeciwko pokazowej 
pomyślności i upajaniu się 
sukcesami w pracy. Tłumie­
nie krytyki jest wielkim 
złem. Ten, kto tłumi kryty­
kę, zastępuje ją efekciar­
stwem i chełpliwością, nie 
może znajdować się w szere. 
gach partii;

h) komunikować kierowni­
czym organom partyjnym aż 
do Komitetu Centralnego 
Partii o niedociągnięciach w 
pracy bez względu na osobę. 
Członkowi partii nie wolno 
ukrywać złego stanu reeczy, 
zamykać oczu na niewłaści­
we postępowanie, przynoszą­
ce szkodę interesom partit i 
państwa. Ten, kto przeszka­
dza członkowi partii w wy­
konywaniu tego obowiązku, 
powinien ponieść surową ka­
rę, jako winny naruszenia 
woli partii;

1) być szczerym 1 uczci­
wym wobec partii, nie dopu­
szczać do zatajania i wypa­
czania prawdy. Nmszczerość 
komunisty wobec partii i o- 
szukiwanie partii jest najcięż 
szym złem i nie da się pogo­
dzić z pozostawaniem w sze­
regach partii;

j) przestrzegać tajemnicy 
partyjnej 1 państwowej, wy­
kazywać czujność polityczną, 
pomnąc, że czujność komuni­
stów niezbędna jest na każ­
dym odcinku i w każdej sy­
tuacji. Rozgłaszanie tajemni- 
nicy partyjnej 1 państwowej, 
jest przestępstwem wobec 
partii 1 nie da się pogodzić 
z pozostawaniem w jej sze­
regach;

k) na każdym stanowisku, 
powierzonym przez partię, 
nieugięcie realizować wska­
zania partii o właściwym do­
borze kadr według ich kwa­
lifikacji politycznych i fa­
chowych. Naruszenie tych 
wskazań, dobór pracowników 
na podstawie kumoterstwa, 
sympatii osobistej lub ziom- 
kostwa i pokrewieństwa nie 
da się pogodzić z pozostawa­
niem w’ partii.

A. Członek partii ma pra- 
wo:

a) brać udział w swobod­
nym i rzeczowym omawianiu 
na zebraniach partyjnych 
lub w prasie partyjnej za­
gadnień polityki partyjnej;

b) krytykować na partyj­
nych zebraniach każdego 
działacza partii;

c) wybierać j być wybiera­
nym do władz partyjnych;

d) żądać swego osobistego 
udziału we wszystkich wy­
padkach, kiedy zapada u- 
chwała dotycząca jego dzia­
łalności lub postępowania;

e) zwracać się z każdą 
sprawą i oświadczeniem do 
każdej^ instancji partyjnej 
aż do KC Komunistycznej 
Partii Związku Radzieckiego.

£T Przyjmowanie w poczet 
członków partii odbywa 

się wyłącznie w trybie indy­
widualnym. Nowi członkowie 
przyjmowani są spośród kan­
dydatów. którzy przebyli u~ 
stanowiony okres kandydo­
wania. W poczet członków 
partii przyjmowani są uświa­
domieni, aktywni i oddani 
sprawie komunizmu robotni­
cy, chłop! 1 inteligenci.

Do partii przyjmuje się o- 
soby, które ukończyły 18 lat.

Tryb przyjmowania kandy­
datów w poczet członków 
partii:

a) wstępujący w poczet 
członków partii przedkładają 
opinie polecające trzech 
członków partii o co naj 
mniej trzyletnim stażu par­
tyjnym i którzy znają ich co Organizacja

wo:

najmniej rok ze wspólnej 
pracy.

Uwaga pierwsza. Przy 
przyjmowaniu do partii człon 
ków WLKSM, opinia poleca- 
j ąca komitetu re j onowego 
WLKSM równoważna jest o- 
pinii polecającej jednego 
członka partii.

Uwaga druga. Członko­
wie i zastępcy członków KC 
Komunistycznej Partii Związ 
ku Radzieckiego powstrzymu 
ją się od wydawania opinii 
polecających.

b) sprawę przyjęcia do par­
tii rozpatruje i rozstrzyga 
ogólne zebranie podstawowej 
organizacji partyjnej, której 
uchwała staje się prawomoc­
na po zatwierdzeniu przez 
komitet rejonowy, w mia­
stach zaś, w których nie ist­
nieje podział na dzielnice — 
komitet miejski partii.

Przy omawianiu sprawy 
przyjęcia do partii obecność 
opiniodawców nie jest obo­
wiązkowa;

c) młodzież w wieku do lat 
20 włącznie przyjmowana 
jest do partii wyłącznie z 
szeregów WLKSM.

d) byli członkowie innych 
partii przyjmowani są w po­
czet członków partii na pod­
stawie opinii polecających 
pięciu członków partii: 
trzech o dziesięcioletnim sta­
żu partyjnym 1 dwóch o 
przedrewolucyjnym stażu — 
wyłącznie przez podstawową 
organizację partyjną, z obo­
wiązkowym zatwierdzeniem 
przez KC Komunistycznej 
Partii Związku Radzieckiego.

0 Opiniodawcy ponoszą 
odpowiedzialność za rze­

telność wydawanych przez 
nich opinii polecających.

7 Staż partyjny kandyda­
tów przyjmowanych w 

poczet członków partii liczy 
się od dnia powzięcia przez 
ogólne zebranie właściwej 
podstawowej organizacji par 
tyjnej uchwały o przyjęciu 
danego towarzysza w poczet 
członków partii.
0 Każdy członek jednej 

organizacji partyjnej w 
razie przeniesienia się na te­
ren działalności Innej orga­
nizacji jest zaliczany przez 
tę ostatnią organizację w po­
czet jej członków.

Uwaga. Przenoszenie się 
członków partii z jednej or­
ganizacji do drugiej odbywa 
się zgodnie z regułami usta­
lonymi przez KC Komuni­
stycznej Partii Związku Ra­
dzieckiego.

Q Członkowie partii i kan- 
s dydaci, którzy bez uza­

sadnionych przyczyn w cią­
gu trzech miesięcy nie wpła­
cili składek członkowskich, 
automatycznie przestają być 
członkami partii, podstawo­
wa organizacja partyjna po­
dejmuje w tej sprawie odpo­
wiednią uchwałę, podlegają­
cą zatwierdzeniu przez rejo­
nowy lub miejski komitet 
partyjny.

dalany należy; uchwałę w tej 
sprawie zatwierdza rejonowy lub 
miejski komitet partii. Uchwała 
komitetu rejonowego lub miej­
skiego w sprawie wydalenia z 
partii staje się prawomocna Je­
dynie w tym wypadku, jeśli zo- 
staje zatwierdzona przez komitet 
obwodowy partii, komitet krajo­
wy lub KC Komunistycznej Par­
tii Republiki Związkowej.

Do chwili zatwierdzenia przez 
komitet obwodowy, krajowy lub 
KC Komunistycznej Partii Re­
publiki Związkowej uchwały w 
sprawie wydalenia z partii, czło­
nek partia zachowuje legityma­
cję partyjną i ma prawo ucze­
stniczyć w zamkniętych zebra­
niach partyjnych.

11 Podstawowa organizacja 
partyjna nie może podej­

mować uchwały w sprawie wy­
dalenia z partii komunisty, je­
śli jest on członkiem KC Ko­
munistycznej Partii Związku 
Radzieckiego, KC Komunistycz­
nej Partii Republiki Związko­
wej, komitetu krajowego, ob­
wodowego, okręgowego, miej­
skiego lub rejonowego.

O wydaleniu członka KC Ko­
munistycznej Partii Republiki 
Związkowej, komitetu krajowe­
go, obwodowego, okręgowego, 
miejskiego lub rejonowego ze 
składu komitetu partyjnego lufo 
z szeregów partii decyduje pie­
runa właściwego komitetu, jeśli 
większością dwóch trzecich gło­
sów uzna to za konieczne.

19 0 wydaleniu członka KC 
1 Komunistycznej Partii
Związku Radzieckiego ze skła­
du KC lub z szeregów partii de­
cyduje zjazd partii lub w okre­
sie między zjazdami — plenum 
KC Komunistycznej Pa 1 tli 
Związku Radzieckiego większo­
ścią głosów członków plenum 
KC. Na miejsce wydalonego z 
KC automatycznie wchodzi za­
stępca członka KC, w trrbie u- 
stakmym przez zjazd partii przy 
wrhorach zastępców członk iw 
KC.

1 9 W -wypadkach, gdy czło­
nek partii popełnił wykro­

czenie podlegające karze są­
dowej, zostaje oc wydalony z 
partii, pjrzy czym o wykrocze­
niu zawiadamia się władze ad­
ministracyjne i sądowe

1 /I, Przy rozstrzyganiu spra­
wy wydalenia z partii na­

leży zapewnić maksunum o- 
slrożności i braterskiej troskli­
wości oraz wnikliwe rozpatrze­
nie słuszności zarzutów slauua- 
nych członkini partii.

W wypadkach drobnych wy­
kroczeń należy stosować środki 
wychowania i oddziaływania 
partyjnego (upomnienie, nagana 
itd.), nie zaś wydalenia z par­
tii, które jest najwyższym wy­
miarem kary partyjna;.

W wypadkach niezbędnych 
organizacja partyjna może za- 
srr^sować jako karę partyjną 
przeniesienie członka partii w 
poczc-t kandydatów na okres do 
jednego roku.

I T Odwołania wydalonych z 
partii oraz uchwały orga­

nizacji partyjnych w sprawie 
wydalenia z partii winny być 
ro73patrywane przez właściwe 
władze partyjne nie później 
w ciągu 20 dni od chwili 
złożenia.

nizacja partyjna podejmuje 
uchwałę o wydaleniu go z 
szeregów kandydatów partii.

'której należą, z prawem gło- 
Isu doradczego.
90 Kandydaci na członków 

partii wpłacają zwykłe
1 n Kandydaci na członków składki członkowskie do ka- 

partii biorą udział w ze- sy odnośnego komitetu par­
braniach tej organizacji, do tyjnego.

III.
Struktura partii.

Demokracja wewnątrzpartyjna
21 Zasadą przewodnią or­

ganizacyjnej struktury 
partii jest centralizm demo, 
kratyczny, który oznacza:

a) obieralność wszystkich 
kierowniczych organów par­
tii od najmniejszych do naj­
wyższych;

b) periodyczne składanie 
sprawozdań przez organa par 
tyjne swym organizacjom 
partyjnym;

c) surową dyscyplinę par­
tyjną 1 podporządkowywa­
nie się mniejszości —- więk­
szości;
» d) bez7/zględną moc obo­
wiązującą uchwał organów 
wyższych dla organów niż­
szych.

99 Struktura partii opiera 
"" się na zasadzie terytó- 
rialno-produkcyjnej: organi­
zacja partyjna obsługująca 
jakikolwiek rejon uważana 
jest za nadrzędną w stosun­
ku do wszystkich organizacji 
partyjnych, obsługujących 
część danego rejonu, albo or­
ganizacja partyjna obsługu­
jąca cała dziedzinę działal­
ności uważana jest za nad­
rzędną w stosunku do wszy­
stkich organizacji partyj­
nych, obsługujących część 
danej dziedziny działalności.

99 Wszystkie organizacje 
partyjne są autonomicz­

ne w decydowaniu o sprawach 
lokalnych, o ile decyzje te nie 
są sprzeczne z uchwałami par­
tit

24 organem
kierowniczym każdej or­

ganizacji partyjnej Jest zebra­
nie ogólne (dla organizacji 
podstawowych). konferencja 
(na przykład dla organizacji re­
jonowych, obwodowych), zjazd 
(dla komunistycznych partii re­
publik związkowych, dla Ko­
munistycznej Partii Związku 
Radzieckiego).
9C Zebranie ogólne, knnfe- 

rencja lub zjazd wybie­
rają egzekutywę lub komitet, 

, które są ich organem wyko­
nawczym i kierują całą bieżą­
cą pracą organizacji.

9A Podczas wyborów władz 
partyjnych wzbronione 

jest głosowanie na listę Gło­
sowanie należy przeprowadzać 
na poszczególne kandydatury, 
przy czym wszyscy członkowie 
partii mają zagwarantowane 

1 nieograniczone prawo kwestio- 
Inowania kandydatów i kryty- 
1 kowania ich. Wybory przepro- 
jwadza się w drodze zamknięte- 
| go (tajnego) głosowania na 
kandydatów.

pletowania Komitetu Cen­
tralnego skład jego uzupeł­
nia się wybranymi przez 
zjazd zastępcami.
9 9 Komitet Centralny Ko- 

munlstycznej Partii 
Związku Radzieckiego odby­
wa co najmniej jedno posie­
dzenie plenarne na sześć 
miesięcy. Zastępcy członków 
KC obecni są na posiedze­
niach plenarnych Komitetu 
Centralnego z prawem głosu 
doradczego.

1 A O wydaleniu komunisty 
' z partii decyduje ogólne 

zebranie taj podstawowej orga­
nizacji partyjnej, do której wy-

II.
Kandydaci na członków partii

] Ą Wszystkie osoby prag- 
nące wstąpić do partii, 

odbywają okres kandydowa­
nia, niezbędny po to, by kan­
dydat zapoznał się z progra­
mem, statutem, taktyką par­
tii oraz, aby organizacja par. 
tyjna miała możność spraw­
dzenia walorów osobistych 
kandydata.
1 H Tryb przyjmowania w 
1 ‘ poczet kandydatów
(przyjmowanie indywidual­
ne, przedkładanie opinii po­
lecających 1 ich sprawdzanie, 
uchwała podstawowej orga­
nizacji o przyjęciu oraz za­
twierdzenie tej uchwały) jest 
zupełnie taki sam, jak tryb 
przyjmowania w poczet 
członków partii.

1 O Okres kandydowania u. 
I stała się na leden rok. 

partyjna ohu-

niż 
ich

wiązana jest pomagać kandy 
datom w przygotowaniu się 
do wstąpienia w poczet człon­
ków partii. Po upływie okre­
su kandydowania organiza­
cja partyjna powinna rozpa­
trzyć sprawę kandydata na 
zebraniu partyjnym. Jeśli 
kandydat na członka partii 
nie zdołał wykazać swych 
walorów z przyczyn, które 
organizacja partyjna uzna za 
usprawiedliwione, podstawo­
wa organizacja partyjna 
może przedłużyć mu okres 
kandydowania na okres nie 
dłuższy niż jeden rok. W 
wypadkach zaś. gdy w okre­
sie kandydowania okazało 
się, że kandydat ze względu 
na swe cechy osobiste nie 
zasługule na przyjęcie w po-

0^7 W miastach 1 ośrodkach
• rejonowych w celu omó­

wienia ważniejszych uchwał 
partii i rządu zwołuje się ak­
tywy miejskich i rejonowych 
organizacji partyjnych, przy 
czym aktywy te winny być 
zwoływane nie dla parady for­
malno uroczystego aprobowa­
nia tych uchwał, lecz w celu 
rzeczywistego ich omówienia.

OO Swobodne 1 rzeczowe o- 
mawianie zagadnień po­

lityki partyjnej w poszczegól- 
' nych organizacjach lub w party 
jako całości jest niezaprzeczal­
nym prawem każdego członka 
partii, wypływającym z demo­
kracji wewnątrzpartyjnej. Je­
dynie na podstawie demokracji 
wewnątrzpartyjnej może być 
rozwinięta bolszewicka samo­
krytyka 1 umocniona dyscypli­
na partyjna, która powinna 
być świadoma, a nie mecha­
niczna.

Ale szeroka dyskusja, zwła- 
! szcza dyskusja w skali wszech- 
■ związkowej, w kwestiach poli- 
, tyki partyjnej, winna być zor- 
'ganlzowana tak, ażeby nie mo­
gła doprowadzić do prób zni­
komej mniejszości narzucenia 
swej woli większości partii 
lub do prób utworzenia ugru­
powań frakcyjnych, łamiących 
jedność partii, do prób wywo­
łania rozłamu, mogących po !- 
wa-żyć silę i trwałość ustroju 
soc j a>l istyczn ego.

Szeroka dyskusja w skali 
wszechzwiązkowej może być 
uznana za konieczną jedynie 
w tym wypadku:

a) Jeśli konieczność tę uzna- 
je przynajmniej kilka tereno­
wych organizacji partyjnych 
na szczeblu obwodowym lub 
republikańskim;

b) Jeśli w łonie KC Komu­
nistycznej Partii Związku Ra­
dzieckiego nie ma dostatecz­
nie zdecydowanej większości 
w najważniejszych 
polityki partyjnej;

c) jeśli pomimo 
zdecydowanej więł 
KC, która stoi na ^Kreślonym 
stanowiska. Komitet Central­
ny uważa jednak za konieczne 
sprawdzenie słuszności swej 
polityki w drodze przedyskuto­
wania jej w partii.

Jedynie spełnienie tych wa­
runków może zabezpieczyć 
partię przed nadużywaniem 
demokracji wewnątrzpartyjnej 
przez elementy antypartyjne, 
jedynie w tych warunkach 
można liczyć na to, że demo­
kracja wewnątrzpartyjna wyj­
dzie na korzyść sprawie i nie 
•zostanie wykorzystana na szko­
dę partii i klasy robotniczej.

94 Komitet Centralny Ko-
•* munlstycznej Partii 

Związku Radzieckiego two­
rzy: dla kierowania pracą 
KC w okresie między posie­
dzeniami plenarnymi — pre­
zydium, dla kierowania pra­
cą bieżącą, głównie w dzie­
dzinie organizowania 
troli 
tli 1 
riat.

kon- 
wykonania uchwał par- 
doboru kadr — sekfeta-

Komitet Centralny Ko­
munistycznej Partii 

Związku Radzieckiego two­
rzy przy KC Komitet Kon­
troli Partyjnej.

Komitet Kontroli Partyjnej 
przy KC Partii:

a) kontroluje przestrzeganie 
dyscypliny partyjne j przez człon­
ków i kandydatów na człon­
ków parta, pociąga do odpo­
wiedzialności komunistów, win­
nych naruszenia programu i 
statutu partii, dyscypliny par­
tyjnej i państwowej, oraz win­
nych naruszenia moralności par­
tyjnej (oszukiwanie partii, nie­
uczciwość i nieszczerość wobec 
partii, oszczerstwo, biurokra­
tyzm, niemoralny tryb życia 
itd-h

b) rozpatruje odwołania od 
uchwał KC komunistycznych 
partii republik związkowych, 
krajowych i obwodowych komi­
tetów partii w sprawie wydale­
nia z partii i kar partyjnych;

ć) w republikach, krajach 1 
obwodach ma swych pełnomoc­
ników, niezależnych od tereno­
wych władz partyjnych.

kwestiach

istnienia 
ości w

IV.
Naczelne władze partii

9Q Najwyższą władzą Ko-, czajnego we wskazanym w 
munistycznej Partii i punkcie 29 terminie, organi- 

Związku Radzieckiego jest | zacje, które zażądały zwoła- 
zjazd partii. Zjazdy zwyczaj­
ne zwołuje się przynajmniej 
raz na cztery lata. Zjazdy 
nadzwyczajne zwołuje Komi­
tet Centralny Partii z wła­
snej inicjatywy lub na żąda­
nie co najmniej 1/3 ogólnej 
liczby członków, którzy byli 
reprezentowani na ostatnim 
zjeździe partyjnym. Zwołanie 
zjazdu partyjnego i porządek 
dzienny ogłasza się na co 
najmniej półtora miesiąca 
przed zjazdem. Zjazdy nad­
zwyczajne zwołuje się w ter­
minie dwumiesięcznym.

Zjazd uważa się za prawo­
mocny, jeśli reprezentowana 
jest na nim co najmniej po­
łowa wszystkich członków 
partii, którzy byli reprezen­
towani na ostatnim zjeździe 
zwyczajnym.

Normy przedstawicielstwa 
na zjeździe partii ustala Ko­
mitet Centralny.

90 W razie rrtezwołanla
17 7 prze?, Komitet Central-

nia zjazdu nadzwyczajnego, 
mają prawo stworzyć komi­
tet organizacyjny, któremu 
przysługują uprawnienia Ko. 
mitetu Centralnego Partii w 
zakresie zwołania zjazdu nad 
zwyczajnego.

31 Zjazd:
a) wysłuchuje i zatwier­

dza sprawozdania Komitetu 
Centralnego Partii, Central­
nej Komisji Rewizyjnej i in­
nych organizacji central­
nych;

b) dokonuje rewizji i<zmlan 
w programie | w statucie 
partii;

c) wytycza linię taktyczną 
partii w podstawowych kwe­
stiach polityki bieżącej:

d) wybiera Komitet Cen­
tralny Komunistycznej Par­
tii Związku Radzieckiego ! 
Centralną Komisję Rewizyj­
ną.
99 Komitet Centralny Par- 

tii i Centralna Komisja 
Rewizyjna wybierane są w 
składzie ustalanym przez--------- s , j-- — 4- " ' * XVUlUlUę

czet członków partii, orga-my Partii zjazdu natUwy-«zjazd. W wypadku adekom-

90 Komitet Centralny Komu- 
’ ndstycznej Partii Związku 
Radzieckiego w okresie między 
zjazdami kieruje całą działalno­
ścią partii, reprezentuje partię 
w stosunkach z innymi partia­
mi, organizacjami i instytucja­
mi, organizuje różne instytucje 
partii i kieruje ich działalno­
ścią, mianuje redakcje central­
nych organów prasowych, pra­
cujących pod jego kontrolą, i 
zatwierdza redakcje partyjnych 
organów prasowych większych 
organizacji terenowych, organi­
zuje instytucje o znaczeniu spo­
łecznym i kieruje nimi, dyspo­
nuje siłami i środkami partii, 
zarządza centralną kasą.

Komitet Centralny nadaje kie­
runek pracy centralnych orga­
nizacji radzieckich i społecz­
nych poprzez grupy partyjne w 
tych organizacjach;

37 W celu wzmocnienia kie­
rownictwa i pracy poli­

tycznej Komitet Centralny Par­
tii ma prawo tworzyć wydziały 
polityczne i wyznaczać organi- • 
zatorów partyjnych KC na po­
szczególnych odcinka cli budow­
nictwa socjalistycznego, nabie­
rających szczególnie ważnego 
znaczenia dla gospodarki naro­
dowej i całego kraju, jak rów­
nież — w miarę wykonywania 
przez wydziały polityczne ich 

1 zadań — znosić je lub prze­
kształcać w zwyczajne organa 
partyjne zbudowane według za­
sady produkcyjno-terytorialnej.

Wydziały polityczne działają 
na zasadzie specjalnych instruk­
cji zatwierdzonych przez Komi­
tet Centralny.

90 Komitet Centralny Komu- 
| nistyczej Partii Związku 
Radzieckiego regularnie infor­
muje organizacje partyjne o 
swej piacy.

(Ciąg dalszy na sti 3)

i
i



39 Centralna Komisja Rewi­
zyjna rewiduje: a) szyb-

nach partii oraz sprawność apa­
ratu sekretariatu KC: b) kasę i VII.

kość i właściwy tryb załatwia- instytucje Komitetu Centralne- 
fcia spraw w centralnych orga- go Partii.

V.
Obwodowe, krajowe

i republikańskie organizacje partii
40 Najwyższą władzą ob- 

wodowej, krajowej i re­
publikańskiej organizacji par­
tyjnej jest obwodowa, krajo­
wa konferencja partyjna lub 
zjazd komunistycznej partii 
republiki związkowej, a w o- 
kresie między nimi — komitet 
obwodowy, krajowy, KC Ko­
munistycznej Partii Republiki 
Związkowej. W działalności 
swej kierują się one uchwała­
mi Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego i j ej 
organów kierowniczych.
41 Zwyczajna konferencja 

obwodowa, krajowa lub
zjazd komunistycznej partii 
republiki związkowej zwołuje 
komitet obwodowy, krajowy, 
KC komunistycznej partii re­
publiki związkowej raz na pół­
tora roku, a nadzwyczajną — 
na mocy uchwały komitetu ob­
wodowego, komitetu krajowe­
go, KC komunistycznej partii 
republiki związkowej albo na 
żądanie 1/3 ogólnej liczby 
członków organizacji objętych 
przez obwodową, krajową, re­
publikańską organizację par­
tyjną.

Normy przedstawicielstwa 
na konferencji obwodowej, 
krajowej lub zjeździe komuni­
stycznej partii republiki związ­
kowej ustala komitet obwodo­
wy, komitet krajowy, KC ko­
munistycznej partii republiki 
związkowej.

Konferencja obwodowa, 
krajowa, zjazd komunistycznej 
partii republiki związkowej 
wysłuchuje i zatwierdza refe­
raty sprawozdawcze komitetu 
obwodowego, krajowego. KC 
komunistycznej partii republi­
ki związkowej, komisji rewi­
zyjnej i Innych obwodowych, 
krajowych, republikańskich or­
ganizacji, omawia zagadnienia 
pracy partyjnej, radzieckiej, 
gospodarczej, związkowej w

związkowych stwarza się se­
kretariaty do rozpatrywania 
zagadnień bieżących i spraw­
dzania wykonania. O powzię­
tych uchwałach sekretariat re­
feruje odpowiedniej egzeku­
tywie komitetu obwodowego, 
komitetu krajowego, KC ko­
munistycznej partii republiki 
związkowej.
A 9 Komitet obwodowy, ko- 

mitet krajowy, KC ko­
munistycznej partii republi­
ki związkowej organizuje ró­
żne instytucje partii w gra­
nicach obwodu, kraju, repu­
bliki, kieruje ich działalnoś­
cią, zapewnia nieugięte wy­
konanie dyrektyw partii, roz­
wijanie krytyki i samokry­
tyki i wychowanie komuni­
stów w duchu nieubłaganego 
stosunku do braków, kieruje 
marksistowsko - leninowskim 
szkoleniem członków i kandy­
datów partii, organizuje pra­
ce w zakresie komunistycz­
nego wychowania mas pra­
cujących, mianuje redakcje 
obwodowego, krajowego, re­
publikańskiego organu pra­
sowego pracującego pod jego 
kontrolą, nadaj e kierunek 
działalności obwodowych, 
krajowych, republikańskich 
organizacji radzieckich i 
społecznych za pośrednic­
twem istniejących w tych or­
ganizacjach grup partyj­
nych, organizuje i prowadzi 
własne instytucje o znacze­
niu ogólnym dla obwodu, 
kraju, republiki, dysponuje 
w granicach swej organizacji 
siłami i środkami partii, za­
rządza obwodową, krajową, 
republikańską kasą partyj­
ną, systematycznie informu­
je Komitet Centralny Partii 
i składa w ustalonych termi­
nach Komitetowi Centralne­
mu sprawozdanie ze swej 
działalności.

obwodzie, kraju lub republice 44 Plenum komitetu obwo. 
i wybiera komitet obwodowy, - dowego, komitetu krajo-
komitet krajowy, KC komuni­
stycznej partii republiki związ­
kowej, komisję rewizyjną i de­
legatów na zjazd Komunistycz­
nej Partii Związku Radziec­
kiego.
4 O Obwodowe, krajowe ko- 

mitety KC komunistycz­
nych partii republik związko­
wych wybierają odpowiednie 
organa wykonawcze w skła­
dzie nie przekraczającym 11 
osób, wśród nich trzech sekre­
tarzy. których zatwierdza KC 
Partii. Sekretarzy obowiązuje 
co najmniej pięcioletni staż 
partyjny.

W komitetach obwodowych 
1 krajowych partii, w KC ko­
munistycznych partii republik.

wego, KC komunistycznej 
partii republiki związkowej 
zwołuje się co najmniej raz 
na dwa miesiące.
/I.£ Organizacje partyjne

republik autonomicz­
nych oraz narodowościowych 
i innych obwodów wchodzą­
cych w skład krajów i repu­
blik związkowych pracują 
pod kierownictwem komite­
tów krajowych, KC komuni­
stycznych partii republik 
związkowych i w swym ży­
ciu wewnętrznym kierują się 
postanowieniami zawartymi 
w rozdziale V statutu partii, 
dotyczącymi organizacji ob­
wodowych, krajowych i repu­
blikańskich.

VI.
Okręgowe organizacje partii

4A W obwodach, krajach i 
republikach, w których 

istnieją okręgi, tworzy się w 
tych ostatnich okręgowe or­
ganizacje partyjne.

Najwyższą władzą okręgo­
wej organizacji partyjnej jest 
okręgowa konferencja par­
tyjna, zwoływana przez ko­
mitet okręgowy co najmniej 
raz na półtora roku, konfe­
rencja nadzwyczajna zwoły­
wana na mocy uchwały komi­
tetu okręgowego albo na żą­
danie % ogólnej liczby człon­
ków organizacji objętych 
przez organizację okręgową.

Konferencja okręgowa wy­
słuchuje i zątwierdza spra­
wozdania komitetu okręgo­
wego, komisji rewizyjnej i 
innych okręgowych organi­
zacji partyjnych, wybiera ko­
mitet okręgowy partii, komi­
sję rewizyjną i delegatów na 
konferencję obwodową, kra­
jową lub zjazd komunistycz­
nej partii republiki związ­
kowej.
ZL7 Komitet okręgowy wy-

1 biera egzekutywę w 
gnidzie nie przekraczającym 
9 osób, w tym trzech sekre­
tarzy komitetu okręgowego. 
Sekretarzy obowiązuje trzy­
letni staż partyjny. Sekreta­
rzy komitetu okręgowego za-

Miejskie i rejonowe 
(wlejsk!e i miejskie) organizacje partii

A(\ Miejska, rejonowa kon- 
ferencja partyjna zwo­

łuje komitet miejski, rejono­
wy co najmniej raz na rok, 
konferencję nadzwyczajną — 
na mocy uchwały komitetu 
miejskiego, rejonowego lub 
na żądanie 1/3 ogólnej, liczby 
członków organizacji obję­
tych przez organizację miej­
ską, rejonową.

Konferencja miejska, rejo­
nowa wysłuchuje i zatwier­
dza sprawozdania komitetu 
miejskiego, rejonowego, ko­
misji rewizyjnej i innych 
miejskich, rejonowych orga­
nizacji, wybiera komitet miej 
ski, rejonowy, komisję rewi­
zyjną i delegatów na konfe­
rencję krajową, obwodową 
lub na zjand komunistycznej 
partii republiki związkowej. 
CQ Komitet miejski, rejono 

wy wybiera egzekutywę 
w składzie 7—9 osób oraz 
trzech sekretarzy miejskiego, 
rejonowego komitetu partii. 
Sekretarzy miejskiego, rejo­
nowego komitetu obowiązu­
je co najmniej trzyletni staż 
partyjny. Sekretarzy komite­
tu miejskiego i rejonowego 
zatwierdza komitet obwodo­
wy, komitet krajowy, KC ko­
munistycznej partii republi­
ki zsrtflakowej.
51 Komitet miejski, rejonowy 

organizuje i zatwierdza 
■podstawowe organizacje partyj­
ne w przedsiębiorstwach, sow­
chozach, MTS, kołchozach i in-

stytucjach, kieruje ich działal­
nością i prowadzi rejestrację 
komunistów, zapewnia wykona­
nie dyrektyw partii, rozwijanie 
krytyki i samokrytyki i wycho­
wanie komunistów w duchu nie­
ubłaganego stosunku do bra­
ków, organizuje markistowsko- 
leninowskie szkolenie członków 
i kandydatów partii, prowadzi 
prace w zakresie komunistycz­
nego wychowania mas pracują­
cych, mianuje redakcje miej­
skiego, rejonowego organu par­
tyjnego, pracującego pod jego 
kierownictwem i kontrolą, na­
daj e kierunek działalności miej­
skich, rejonowych organizacji 
radzieckich i społecznych za po­
średnictwem istniejących w 
nich grup partyjnych, dysponu­
je w granicach miasta i rejonu 
siłami i środkami partii, zarzą­
dza miejską, rejonową kasą 
partyjną. Komitet miejski, rejo­
nowy składa komitetowi obwo­
dowemu, krajowemu, ' KC ko­
munistycznej partii republiki 
związkowej sprawozdanie ze 
swej działalności w terminach i 
w formie ustalonej przez Komi­
tet Centralny Partii.

Plenum komitetu miejskie­
go, rejonowego zwołuje 

się co najmniej raz na miesiąc.

W wielkich miastach, za 
zgodą KC Komunistycznej 

Partii Związku Radzieckiego, 
tworzy się organizacje dzielni­
cowe, podporządkowane komi­
tetowi miejskiemu.

VIIL
Podstawowe organizacje partii

54

ministerstwa wchodzą w skład 
jednej wspólnej dla całego 
ministerstwa organizacji par­
tyjnej.

!"Q Do prowadzenia pracy 
bieżącej podstawowa or­

ganizacja partyjna wybiera na 
okres jednego roku egzekuty­
wę w składzie nie przekracza­
jącym 11 osób.

Egzekutywy podstawowych 
organizacji partyjnych tworzy 
się w organizacjach partyj­
nych liczących co najmniej 15 
członków partit.

W organizacjach partyj­
nych liczących mniej niż 15 
członków partii egzekutywy 
nie tworzy się, lecz wybiera 
się sekretarza podstawowej 
organizacji partyjnej.w........................celu szybkiego kształto-

wania i wychowywania człon-’ 
ków partii w duchu kolektyw­
nego kierownictwa przyznaje 
się oddziałowym organizacjom 
partyjnym liczącym nie mniej 
niż 15, ale hie więcej niż 100 
członków partii, prawo wybie­
rania egzekutywy oddziałowej 
organizacji partyjnej w skła­
dzie od 3 do 5 osób, a orga­
nizacjom liczącym ponad 100 
członków partii — od 5 do 7 
osób.

W podstawowych organiza­
cjach partyjnych obejmują­
cych nie więcej niż 100 człon­
ków partii pracę partyjną pro­
wadzą z reguły pracownicy 
partyjni, którzy nie są wolni 
od pracy w produkcji.

Sekretarzy podstawowych 1 
oddziałowych organizacji par­
tyjnych obowiązuje co naj­
mniej roczny staż pąrtyjny.

IX.
Partia a Komsomoł

60
twem
Związku Radzieckiego.
WLKSM, będąc kierowniczym 
organem Komsomołu, podlega 
KC Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego. Dzia­
łalności terenowych organiza­
cji, WLKSM nadają kierunek 
oraz kontrolują ją odnośne re­
publikańskie, krajowe, obwo­
dowe, miejskie 1 rejonowe or­
ganizacje partyjne.
Al Członkowie WLKSM, 

którzy są członkami lub 
kandydatami partii, z chwilą 
wstąpienia do pąrtii opuszcza­
ją szeregi Komsomołu, Jeśli 
nie zajmują kierowniczych sta­
nowisk w organizacjach kom- 
somolskich.
A O WLKSM Jest aktywnym 

pomocnikiem partii w 
całym budownictwie państwo-

WLKSM prowadzi swą 
pracę pod kierownic- 

Komunistycznej Partii 
KC

wym I gospodarczym. Organi­
zacje komsomolskie powinny 
być w praktyce aktywnymi re­
alizatorami dyrektyw partyj­
nych we wszystkich dziedzi­
nach budownictwa socjalistycz 
nego, zwłaszcza zaś tam, gdzie 
nie ma podstawowych organi­
zacji partyjnych.
/CD organizacje komsomol- 

skie mają prawo szero­
kiej inicjatywy w omawianiu 
i wysuwaniu przed właściwy­
mi organizacjami partyjnymi 
wszystkich zagadnień dotyczą­
cych pracy przedsiębiorstwa, 
kołchozu, sowchozu, instytucji, 
zagadnień związanych z zada­
niami usuwania braków w ich 
działalności oraz udzielania im 
niezbędnej pomocy w ulepsza­
niu pracy, w organizowaniu 
socjalistycznego współzawod­
nictwa, w przeprowadzaniu 
masowych kampanii itd.

twierdza komitet obwodowy, 
krajowy, KC komunistycz­
nej partii republiki związ­
kowej.

Plenum komitetu okręgo­
wego zwołuje się co najmniej 
raz na półtora miesiąca.
AO Komitet; okręgowy orga 

niżu je różne instytucje 
partii w granicach okręgu i 
kieruje ich działalnością, za­
pewnia nieugięte wykonanie 
dyrektyw partii, rozwijanie 
krytyki i samokrytyki i wy­
chowanie komunistów w du­
chu nieubłaganego stosunku 
do braków, kieruje marksi­
stowsko-leninowskim szkole­
niem ozłonków i kandyda* 
tów partii, organizuje prace 
w zakresie komunistycznego 
wychowania mas pracują­
cych, mianuje redakcje okrę­
gowego organu partyjnego, 
pracującego pod jego kie­
rownictwem 1 kontrolą, na­
daj e kierunek działalności 0- 
kręgowych "Organizacji ra­
dzieckich 1 społecznych za 
pośrednictwem istniejących 
w nich grup partyjnych, or 
ganizuje własne instytucje o 
znaczeniu ogólnym dla okrę­
gu, dysponuje w granicach 
okręgu siłami i środkami 
partii, zarządza okręgową 
kasą partyjną.

Podstawą partii są pod 
stawowe organizacje par 

tyjne. Podstawowe organiza­
cje partyjne tworzy się w fa­
brykach, zakładach przemy­
słowych, sowchozach, MTS 1 
innych przedsiębiorstwach 
gospodarczych, w kołcho­
zach, w jednostkach Armii 
Radzieckiej i Marynarki Wo­
jennej, we wsiach, w insty­
tucjach, uczelniach itp., w 
których jest co najmniej 3 
członków partii.

W przedsiębiorstwąch, w 
kołchozach, w instytucjach 
itp., w których jest mniej 
niż 3 członków partii, tworzy 
się grupy kandydatów lub 
grupy partyjno - komsomol­
skie, na których czele stoi or­
ganizator partyjny, wyzna­
czany przez komitet rejono­
wy, komitet miejski partii lub 
wydział polityczny.

Podstawowe organizacje 
partyjne ”śą zatwierdzane 
przez komitety rejonowe, 
miejskie albo przez odpo­
wiednie wydziały polityczne. 
CC W przedsiębiorstwach, 

instytucjach, kołcho­
zach itp., gdzie ' jest ponad 
100 członków i kandydatów 
partit w łonie ogólnej podsta 
wowej organizacji partyjnej 
obejmującej całe przedsię­
biorstwo, instytucje itp., mo­
gą być organizowane — w 
każdym poszczególnym wy­
padku za zgodą komitetu re­
jonowego, komitetu miejskie­
go lub odpowiedniego wy­
działu politycznego — orga­
nizacje partyjne w oddzia­
łach, na odcinkach produk­
cyjnych, w wydziałach itp.

W łonie organizacji oddzia­
łowych, odcinkowych itp., 
jak również w łonie podsta­
wowych organizacji partyj­
nych, liczących mniej niż 
100 członków i kandydatów, 
mogą być tworzone grupy 
partyjne według brygad, a- 
gregatów przedsiębiorstwa.
CA W wielkich przedsiębior 

stwach 1 instytucjach 
liczących ponad 300 członków 
i kandydatów partii — mogą 
powstać — w każdym, po­
szczególnym wypadku za zgo­
dą Komitetu Centralnego 
Partii — komitety partyjne, 
przy czym oddziałowe orga­
nizacje partyjne tych przed­
siębiorstw i instytucji otrzy­
mują prawa podstawowej or­
ganizacji partyjnej.,
7^7 Podstawowa organizacja 

I ‘ partyjna utrzymuje więź 
j między masami robotników, 
chłopów i inteligencji a kie­
rowniczymi organami partii. 
Zadaniem jej jest:

a) praca agitacyjna 1 or­
ganizacyjna wśród mas o re­
alizację partyjnych haseł i 
uchwał przy zapewnieniu kie. 
rownictwa prasą zakładową 
(gazetki wielonakładowe, ga- 
zetki ścienne itp);

b) wciąganie do partii no­
wych członków i ich wycho­
wanie polityczne;

c) organizacja szkolenia 
politycznego członków i kan­
dydatów partii i kontrola 
nad opanowaniem przez nich 
minimum wiadomości w dzie­
dzinie marksizmu-leninizmu;

d) współdziałanie z komi­
tetem rejonowym, komitetem 
miejskim lub wydziałem poli­
tycznym w całej jego prak­
tycznej działalności;

e) mobilizowanie mas w 
przedsiębiorstwach, w sow- 
chozach, kołchozach itp. do 
wykonywania planu produk­
cyjnego, umacnianie dyscy­
pliny pracy i rozwijanie 
współzawodnictwa socjali­
stycznego;

f) walka z niezaradnością 
i z brakiem gospodarności w 
prowadzeniu pracy przed­
siębiorstw, sowchozów, koł­
chozów oraz codzienna tro­
ska o poprawę warunków 
kulturalno-bytowych robot­
ników, urzędników i kołchoź­
ników;

g) rozwijanie krytyki 1 sa­
mokrytyki i wychowanie ko­
munistów w duchu bezkom­
promisowego stosunku do 
braków;

h) czynny udział w gospo­
darczym i politycznym życiu 
kraju.

W celu zwiększenia roli 
podstawowych organiza­

cji partyjnych w przedsiębior­
stwach produkcyjnych i han­
dlowych, w tym w sowcho- 
zach, kołchozach i MTS, oraz 
ich odpowiedzialności za stan 
pracy przedsiębiorstw — orga­
nizacjom tym przyznaje się 
prawo kontrolowania działal­
ności administracji przedsię­
biorstwa.

Organizacje partyjne w mi­
nisterstwach, które wskutek 
specyficznych warunków pra­
cy instytucji radzieckich nie 
mogą korzystać z funkcji kon­
troli, obowiązane są sygnali­
zować o niedociągnięciach w 
pracy instytucji, określać bra­
ki w pracy ministerstwa i Jego 
poszczególnych pracowników 
i kierować swoje materiały 1 
uwagi do KC oraz do kierow­
ników ministerstwa.

Sekretarzy podstawowych 
organizacji partyjnych w mi­
nisterstwach zatwierdza Komi­
tet Centralny Partii.

Wszyscy komuniści — pra­
cownicy centralnego aparatu

X.
Organizacje partyjne 
w Armii Radzieckiej, 

marynarce wojennej i transporcie
"i wydziałów poli­

tycznych obowiązuje pięcio­
letni staż partyjny, szefów wy­
działów politycznych dywizji i 
brygad trzyletni staż partyjny. 
AA Organa polityczne obowią- 

zane są utrzymywać ści­
słą łączność z . terenowymi ko­
mitetami partyjnymi w drodze 
stałego udziału kierowników or­
ganów politycznych w działal­
ności terenowych komitetów 
partyjnych, jak również w dro­
dze systematycznego stawiania 
na porządku dziennym posie­
dzeń komitetów partyjnych 
przez szefów organów politycz­
nych sprawozdań z pracy poli­
tycznej w jednostkach wojsko­
wych i z pracy wydziałów po­
litycznych w transporcie.

(ZA Kierownictwo pracą par-l lejowych 
tvina -ur Armii Rn dyinrki p i tvr7nvchtyjną w Armii Radzieckiej 

sprawują główne zarządy poli­
tyczne Armii Radzieckiej 
i marynarki wojennej ZSRR, a 
w transporcie — zarządy poli­
tyczne ministerstw komunikacji 
ZSRR, floty morskiej ZSRR i flo­
ty rzecznej ZSRR, działające na 
prawach wydziałów KC Komu­
nistycznej Partii Związku Ra­
dzieckiego.

Organizacje partyjne w Armii 
Radzieckiej, marynarce wojen­
nej i w transporcie pracują na 
zasadzie specjalnych instrukcji, 
zatwierdzanych przez Komitet 
Centralny.
AC Szefów wydziałów

litycznych okręgów, 
i armii oraz szefów

po- 
flot 
ko­

XI.
Grupy partyjne 

w organizacjach pozapartyjnych
A^7 Na •wszystkich zjazdach,

* naradach i w obieralnych 
organach radzieckich, związko- 
wych, spółdzielczych i innych 
organizacji masowych, w któ­
rych jest co najmniej trzech 
członków partii, organizuje się 
grupy partyjne, których zada­
niem jest wszechstronne umac­
nianie wpływów partii i reali­
zowanie jej polityki wśród bez­
partyjnych, umacnianie dyscy-, 
pliny partyjnej i państwowej, 
walka z biurokratyzmem, kon­
trola wykonania dyrektyw par­
tyjnych i radzieckich. Do pro-

wadzenia prac bieżących grupa 
wybiera sekretarza.
AO Grupy partyjne są podpo- 

rządkowane odnośnym or­
ganizacjom partyjnym (KC Ko­
munistycznej Partii Związku Ra­
dzieckiego, KC komunistycznej 
partii republiki związkowej, ko­
mitet krajowy, obwodowy, o- 
kręgowy, miejski, rejonowy).

Grupy obowiązane są we 
wszystkich sprawach ściśle i 
niewzruszenie kierować 
chwałami kierowniczych
nów partyjnych.

XII.
Fundusze partii

69 Fundusze partii i jej or­
ganizacji składają się ze 

składek członkowskich, docho­
dów z instytucji partii i innych 
wpływów.

zarabiający mieś, do 
„ ponad 

lecz nie więcej 
niż 

od 1001 r. 
od 1501 r.

ponad

500 r. 
500' r.

1000 r.
1500 r.do

do 2000 r.
2000 r.

»•
w

71 Składki wpisowe pobiera 
się przy wstąpieniu w po­

czet kandydatów w wysokości

si ę u-
orga-

70 Miesięczne 
kowskie dla

tii i kandydatów ustala się w 
następującej wysokości (w pro­
centach od zarobku):' 
płacą

składki
członków par-

człon-

%

1 
1*/.
2
3

proc.

rr

»r

proc, od otrzymywanego za-2
robku miesięcznego.



Konferencje sierpniowe 
nauczycieli szkól zawodowych
Po raz trzeci w Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej 

nauczycielstwo szkół zawodowych tak techników jak 
i zasadniczych szkół zawodowych, zbierze się w koń­
cowych dniach sierpnia na konferencje, na których 
dokona krytycznej analizy swego dorobku rocznego 
w dziedzinie organizacji procesu wychow ania i kształ­
cenia a także, by przez wymianę i upowszechnienie 
doświadczeń przodujących szkół i nauczycieli, usta­
lić nowe środki i metody do lepszej realizacji planu 
szkoleniowego i wychowawczego nowych kadr dla 
przemysłu i gospodarki socjalistycznej, do realizacji 
zadań planu 6-letniego,

----------------------------------- --------

Tegorocznym konferen­
cjom sierpniowym — wiel­
kim paradom wytwórczym — 
przyświecać będą uchwały 
VII Plenum KC PZPR, u- 
chwalona 22 lipca br. nowa 
Konstytucja Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej oraz 
Zlot Młodych Przodowników 
Pracy i Nauki w Warszawie.

Szkolnictwo Zawodowe w 
oparciu o wytyczne VII Ple­
num zatroszczy się na konfe­
rencjach o podniesienie po­
ziomu ideologicznego nauczy­
cielstwa i przyswojenie treśći 
ideowych VII Plenum oraz 
przeszczepienie ich młodzieży, 
wypracuje lepsze formy wal­
ki ż werbalizmem i formali­
zmem, pokutującym jeszcze j 
tu i ówdzie w naszych szko- j 
łach, ustali lepsze sposoby i 
przygotowania lekcji, wyko­
rzystania pomocy nauko­
wych 1 aktualizowania pro­
gramu.

Konferencje sierpniowe 
zaktywizują nauczycieli za­
wodu 1 zwiększą ich pedago­
giczne oddziaływanie na ucz­
niów w czasie praktycznej 
nauki zawodu, wypracują le­
psze formy kontaktu nauczy­
cielstwa z życiem gospodar­
czym i rozwojem nowej tech­
niki, a wreszcie pogłębią zna­
jomość zasad pedagogiki so­
cjalistycznej i stosowanie jej 
w pracy w szkole.

Konferencje sierpniowe, 
jak mówi prezes Centralne­
go Urzędu Szkolenia Zawo­
dowego tow. Zawadzki, winny 
w świetle uchwał VII Plenum 
dokonać przełomu w pracy 
nauczycielskiej dla osiągnię­
cia znacznego podniesienia 
wyników nauczania.

Obradom na konferencjach 
przyświecać będzie księga 
praw i zdobyczy ludu pracu­
jącego miast i wsi Polski 
Ludowej, wiekopomna Kon­
stytucja 22 lipca 1952 r., któ­
ra jak mówi tow. Prezydent 
Bierut „...Wzmocni siły na­
szego narodu, jeszcze bar­
dziej scementuje nasz front 
walki o utrwalenie pokoju, o 
realizację planu 6-letniego... 
nie tylko umoent nasze do­
tychczasowe zdobycze, ale u- 
toruje drogę do pełnego 
zwycięstwa socjalizmu... bę­
dzie tarczą i orężem nasze­
go narodu w walce o roz­
kwit i świetność naszej Oj­
czyzny — Polskiej Rzeczypo­
spolitej Ludowej".

W oparciu o wskazania na­
szego wielkiego nauczyciela 
Prezydenta Bieruta, na kon­
ferencjach sierpniowych nau­
czycielstwo szkół zawodo­
wych rozważy metody i spo­
soby przyswojenia młodzieży 
treści Konstytucji l w opar­
ciu o nią ustali lepsze formy 
wychowawcze i kształcące 
zawodowo naszą młodzież. 
Nauczyciel i wychowawca, 
któremu przypadł w udziale 
zaszczyt wyjaśniania młode­
mu pokoleniu wielkich pro­
blemów naszego państwa, za­
wartych w Konstytucji, po- 
dejmie się z dumą wycho­
wania naszej młodzieży na

dzielnych i ofiarnych budo­
wniczych socjalizmu.

Wreszcie Zlot Młodzieżowy 
wykazał wielką dynamikę 
kryjącą się w sercach mło­
dzieży szkół zawodowych i 
dlatego nauczycielstwo z 
przebiegu i osiągnięć Czynu 
Zlotowego wyciągnie wnio­
ski, że w codziennej pracy 
szkoły należy tworzyć i ulep­
szać możliwości dla zamani­
festowania patriotyzmu mło­
dzieży przez jej aktywmy u- 
dz’ał w nauce i pracy.

Tegoroczne konferencje 
sierpniowe staną się wielką 
mobilizacją szkoły zawodowej 
do podniesienia kwalifikacji 
ideowych i zawodowych na­
uczycieli, do stworzenia lep­
szych form kształcenia no­
wych kadr do przemysłu so­
cjalistycznego i socjalistycz­
nej administracji gospodar­
czej, toteż dlatego problem 
konferencji sierpniowej staje

Nad brzegiem kanału im. 
i Lenina stoi grupka poważnie 
rozprawiających obserwato­
rów. .Pamiętam jak tu wca­
le nie było wody, ani drzew, 
a trawa, szkoda mówić, mia­
ła Zupełnie rudy kolor.” Z 
grona pilnych słuchaczy o 
rozwichrzonych czuprynach 
i podrapanych kolanach pa­
da wówczas pytanie: „A ile 
ty mas lat?” — Narrator z 
wyższością, którą daje wiek, 
odpowiada: „No, ja mam 
sześć, oczywiście jesteście za 
mali, żeby pamiętać to, co 
ja”.

Anegdota? Tak anegdota.
Ale o kanale Wołgo-Doń- 

skim można również opo* 
wiadać anegdoty, które ro­
dzą się z godziny ną godzi­
nę. Są jednak ludzie, którzy 

i wolą rzeczowy język cyfr. 
Tym można więc przypom­
nieć, że np. dzięki nowemu 
kanałowi połączono w jeden 
system wodny 43 tys. km ar­
terii wodńyęh, wchodzących 
w skład systemów rzeczńycn 
Północno-Zachodniego, Wcł- 
żańskiego, Donieckiego i 
Dnieprowskiego oraz pięć 
mórz. Cymlańska Elektrow­
nia Wodna będzie produko­
wać rocznie ponad 450 milio. 
nów kilowatogodzin, czyli 
niemal połowę energii, którą 
produkowały wszystkie elek­
trownie Rosji carskiej; dzię­
ki kanałowi zostanie ńawod-' 
nionych i zroszonych 2 mil. 
750 000 hą ziem, położonych 
między Wołgą i Donem, przez 
co plony zwiększą się tak, że 
gdyby wyrazić nadwyżkę w 
pszenicy — to wyniosłaby 
ona ponad 50 milionów kwin­
tali.

Spróbujmy z kolei języka 
zestawień geograficznych i 
historycznych. Kanał Wołga- 
Don, pierwsza wielka budo­
wlą komunizmu, stanowi tyl­
ko fragment gigantycznego 
planu przeobrażenia przyro­
dy. W ZSRR nawadnia się 
obszar dziewięciokrotnie wię­
kszy niż dolina Nilu, równy 
terytorium Anglii, Belgii, Ho­
landii, Szwajcarii 1 Danii ra-« 
zem wziętych. Podczas gdy 
budowa kanału Sueskiego 
trwała 22 lata (długość 161 
km), a Pańamskiego 35 lat 
(długość 78 km), to budowę 
Wołgo . Dońskiego kanału 
(długość 101 km) rozpoczęto 
w 1948 r. Na mocy uchwały 
z 1950 r. skrócono poprze 1- 
nio przewidywany termin i- 
kończenla prać o dwa lata i 
w czerwcu 1952 r. oddano go 
do użytku. Skoro porównuje­

Terror faszystowski 
we Francji 
nie ustaje

PARYŻ (PAP)
Jak podaj e dziennik „Ce 

Solr”, 50 mieszkańców Tulo- 
nu zostało wezwanych 18 ~m. 
prźez policję W związku z pod 
pisaniem przez nich petycji, 
żądającej zwolnienia 12 are­
sztowanych patriotów pod 
zarzutem „spisku przeciwko 
bezpieczeństwu państwa”.

Wezwanym zadawano w 
czasie przesłuchiwania w ko­
misariacie policji jedno tyl­
ko pytanie: „Dlaczego żąda­
cie zwolnienia aresztowanych 
komunistów?” 

się problemem nie tylko na­
uczycielstwa Szkół zawodo­
wych, ale problemem intere­
sującym szerokie masy ludu 
pracującego miast i wsi.

W naradach nauczycieli 
wezmą dlatego udział przed­
stawiciele naszych partii po­
litycznych z przodującą par­
tią PZPR ną czele, władz na­
czelnych i terenowych, rad 
narodowych, oraz przedsta­
wiciele życia gospodarczego, 
przodownicy pracy zakładów 
produkcyjnych, a także 
przedstawiciele komitetów 
rodzicielskich i opiekuńczych 
szkół.

W ogniu dyskusji i kon­
frontacji teorii z praktyką, 
nauczycielstwo szkół zawodo­
wych zaopatrzy się w duży 
ładunek ideowy i fachowy, 
który pomoże mu realizować 
wychowanie i kształcenie no­
wych kadr produkcyjnych. 
Zbudować socjalizm, to zna­
czy przede wszystkim zbudo­
wać wielki przemysł socjali­
styczny, a ten zbudujemy 
tylko przez wychowanie i wy­
kształcenie wysokokwalifi­
kowanych kadr robotników i 
techników.

W dniach od 25 do 28 sier­
pnia, w których odbywać się 
będą konferencje, społeczeń­
stwo wielkopolskie — lud 
pracujący miast i wsi, myślą 
i sercem winien brać udział 
w tych naradach, bo tyczą się 
one przecież jego własnych 
dzieci, ich kwalifikacji zawo­

Wielka energia 
do wielkich celów

my już tempo budowy czoło­
wych obiektów hydrotech­
nicznych świata kapitali­
stycznego z szybkością pracy 
na budowli epoki stalinow­
skiej — to nlesposób ominąć 
najistotniejszego zagadnie­
nia. Jakie afery, jaka korup­
cja towarzyszyły budowie ka­
nałów Sueskiego i Panatn- 
skiego! Ilu ludzi przepłaciło 
życiem rozgrywki między 
wielkim kapitałem, wielu 
zginęło od chorób epidemicz­
nych, z głodu, z nadmierne­
go wysiłku, wiele łez siero­
cych polało się wówczas, by 
w ostatecznym rezultacie u- 
gruntować brytyjskie impe­
rium kolonialne na wscho­
dzie i ułatwić Stanom Zjed­
noczonym opanowanie Ame­
ryki Łacińskiej.

Jakże więc inny jest cha­
rakter budowy kanału Woł- 
go-Dońskiego, który służy 
sprawie dalszego podniesie­
nia dobrobytu ludzi radziec­
kich, dalszego ułatwienia im 
życia. Dlaczego do najtrud­
niejszych zadań, które za­
granicą wydają się wręcz 
fantazją, w ZSRR przystępu­
je się z wiarą i powagą, dla­
czego człowiek radziecxi 
przełamuje największe prze­
szkody i dlaczego wreszcie 
tak szybko potrafiono wybu­
dować kanał im. Lenina?

„Wielką energią rodzi się 
edynie dla Wielkich celów” 

— powiedział Stalin. Ludzie 
W ZSRR pracą swą potwier­
dzają ńa każdym kroku tę 
głęboką prawdę. Wspaniała 
technika stała się narzę- 
(Jziem w rękach wspaniałych 
ludzi, którzy potrafią ją mą­
drze i dla pięknych idei Wy­
korzystać.

Wieś sprzedają państwu zboże
Ch’opi pow. Nowy Dwór 

dostarczyli 153 tony ziarna
WARSZAWA (PAP)
19 sierpnia w pow. Nowy 

Dwór był dniem manifesta­
cyjnych dostaw zboża dla 
państwa. Już od wczesnych 
godzin porannych prawie 
we wszystkich punktach sku­
pu ńa terenie powiatu pano­
wał ożywiony — niecodzien­
ny ruch.

Chłopi pow. Nowy Dwór, 
którzy wykonali lipcowy plan 
dostawy żboża w 115 proc., a 
plan dostawy żywca w tym 
mles’ącu — w 104 proc do­
wiedli tym, że pragną aby

ich powiat był przodującym 
W wykonaniu obowiązków 
wobec państwa. Potwierdzili 
to również w dniu 19 bm., 
dostarczając zbiorowo prze­
szło 153 tony ziarna oraz bio 
rąc udział we współzawod- 
hlctwie o przedterminowe 
wykonanie swych obowiąz­
ków.

W wyniku zbiorowych do­
staw zboża, wiele gromad w 
tym powiecie wykonało rocz­
ne plany w całości. Do ta­
kich należą m. in. gromady: 
Trzciany, Wólka Górska 1 
Izabelin,

dowych i wychowania, tyczą 
się one wielkich przemian 
społeczno-gospodarczych, ja­
kie kraj nasz przechodzi. 
Problem tych konferencji wi­
nien znaleźć oddźwięk w na­
szych radach narodowych* 
związkach zawodowych, w za­
kładach produkcyjnych, w 
klubach i świetlicach — sło­
wem winien być tematem 
najbliższych dni.

M. D.

Bohaterowie proletariatu
21 sierpnia 1925 toku na 

stokach cytadeli warszaw­
skiej, salwy plutonu egzeku­
cyjnego zakończyły bohater­
skie życie trzech bojowników 
polskiego ruchu rewolucyjne­
go. Przeszyci kulami padli: 
Władysław Hibner, Włady­
sław Kniewski i Henryk Rut­
kowski. Salwa karabinowa 
zagłuszyła ich ostatni okrzyk: 
„Precz z burżuazją! Niech 
żyje rewolucja!!!”

Tam, gdzie zaborca carski 
rozstrzeliwał i więził polskich 
patriotów rewolucjonistów, 
tam, gdzie zginął Traugutt, 
gdzie powieszeni zostali bo­
haterscy członkowie I Pro­
letariatu: Ossowski, Bardow- 
ski„ Kunicki i Pietrusiński, 
tam, gdzie znaleźli śmierć z 
ręki carskich oprawców O- 
krzeja i Kasprzak — polska 
burżuazja rozstrzelała naj­
lepszych synów, walczących 
o wyzwolenie ludu pracują­
cego spod władzy obszarni­
ków i kapitalistów.

Rok 1925 zapisał się w hi­
storii międzywojennej Polski 
pogłębiającą się nędzą mas, 
ogólnym rozprężeniem gospo­
darczym, inflacją, rujnującą 
masy narodu, a napy cha jącą 
kieszenie kapitalistów. Nara­
stała fala rewolucyjna, 
wzmagało się niezadowolenie 
i wzburzenie w całym społe­
czeństwie. Komunistyczna 
Partia Polski mobilizowała 
klasę robotniczą do walki z 
burżuazyjnym rządem głodu 
i nędzy. Niedołężny rząd 
chleno-piasta, który wśród 
samej burżuazji wywoływał 
niezadowolenie z powodu 
swej niezaradności, działał 
jednak niesłychanie spręży­
ście jeżeli szło o walkę z lu­
dem, pracującym. W walce z 
ruchem robotniczym, z ze­
pchniętą w podziemie KPP, 
rząd Zastosował metodę wy­
próbowaną od lat przez pol­
ską burżuazję — system pro­
wokacji.

Poprzez nasłanych do par­
tii prowokatorów, którzy wy­
dawali w tęce policji najak­
tywniejszych działaczy, rząd 
dążył do osłabienia ruchu ro­
botniczego. Jednym z naj­
groźniejszych prowokatorów 
był niejaki Cechriowski, któ­
ry przed laty wszedł do par­
tii, aby zyskawszy zaufanie, 
móc potem wydawać najlep­
szych ludzi i najważniejsze 
sprawy wrogom ludu. Zbrod­
nicza działalność Cechnow- 
skiego została zdemaskowa­
na. Partia, która konsekwen­
tnie odrzucała terror indy­
widualny jako środek walki 
politycznej, nie mogła bez­
czynnie patrzeć jak wskutek 
działalności Cechnowskiego, 
coraz więcej towarzyszy wę­
druje za kraty więzienne. W 
celach samoobrony wydano 
na prowokatora Wyrok 
śmierci.

Wykonanie wyroku powie­
rzono Władysławowi Hibne­
rowi, Władysławowi Kniew-

Budowę osiedla w Boguszńwi each na Śląsku rozpoczęto w 
1949 r. W r. 1951 oddano do użytku 612 izb, przedszkole, 
ośrodek żywienia zbiorowego i 10 nowocześnie urządzonych 
sklepów. W r. 1952 zostanie oddanych 468 izb, żłobek i ośfó- 

dek zdrowia, a w r. 1953 dalszych 200 izb.

skiemu i Henrykowi Rutkow­
skiemu.

Władysław Hibner, ż zawo­
du tkacz, był starym działa­
czem partyjnym. Od naj­
młodszych lat walczył z cie­
mięzcami ludu polskiego. Już 
jako 12-letni chłopiec brał 
udział w rewolucyjnych wal­
kach robotników łódzkich w 
1905 roku. Był członkiem PPS 
lewicy, a następnie KPP, 
wchodził w skład Komitetu 
Centralnego MOPR.

Kniewski i Rutkowski w ro­
ku 1920, jako 17-letni chłop­
cy — pod wpływem piłsud­
czykowskiej propagandy — 
obaj poszli ochotniczo na 
front, wierząc że walczą o 
Polskę, która zapewni naro­
dowi pracę i chleb. Ale gdy 
Kniewski i Rutkowski wró­
cili z wojny, gdy przywitała 
ich Polska nędzy, bezrobocia 
i głodu — zrozumieli, że ich 
haniebnie oszukano, że wal­
cząc przeciwko Republice 
Rad, walczyli w imię intere­
sów polskiej burżuazji o ma­
jątki na wschodzie, o prawo 
do wyzysku polskiego robot­
nika przez magnatów prze­
mysłowych. Obaj też szybko 
znaleźli drogę do Związku 
Młodzieży Komunistycznej i 
do KPP. W roku 1922, skaza­
ni za działalność komunisty­
czną przebywali dwa lata w 
Więzieniu.

Wyroku ńa Cechnowskim 
nie udało się im wykenać

6 lipca 1925 roku w czasie 
oczekiwania na prowokatora, 
zostali rozpoznani i zaatako­

Z Wyścigu Dookoła Polski

Wrzesiński pierwszy,w Bydgoszczy
(Telefonem od specjalnego wysłannika „Głosu'1)

W Gdyni siąpił prysznic nad­
morskiego deszczu podszas star­
tu kolarzy dó III etapu do Byd­
goszczy. Pogoda taka towarzy­
szyła wyścigowi do pOłOWy trasy. 
Gdy ujrzeliśmy piękrtą dolinę 
Wisły, deszcz zaczął nas wyprze­
dzać.

Deszcz spowodował, te jeszcze 
przed Gdańskiem poeżęli odpa­
dać pierwsi słabsi kolarze. Po 
trzydziestu kilometrach jazdy 
uciekli Z czołówki Wójcik, Kró­
lak, Sałyga, Ulik i Bąk. Ten o- 
statni wygrał pierwszy lotny 
finisz w Pruszcu Gdańskim. Na­
stępne dwa wygrał Sałyga. który
— jako kolarz torowy — okazał 
się szybszym od reszty kolegów. 
Tymczasem z tyłu ciągną za czo­
łówką dwie grupy. Pierwszą 
prowadzi Gabtych, drugą Drąż- 
kowski. Tempo ich w czasie po­
goni trwającej blisko 50 kilome­
trów przekraczało chwilami 40 
km na godzinę. Szybkość prze­
ciętna całego etapu w trudnych 
przecież warunkach osiągnęła 
35 km.

Zawód w tym etapie sprawił 
nasz reprezentant na wyścigu 
W—B—P, zawodnik CWKS Kró­
lak. Jest on, zdaje się, bez for­
my, choć Szedł długi czas w gru­
pie prowadzącej wyścig, iednak 
odpadł i został bardzo daleko w 
tyle. Tymczasem Starsi kolarze, 
jak Wyglehda, czy Wandor spi­
sali się bardzo dobrze Wahdor. 
któremu zaWsże dokuczają W 
czasie jazdy deszcze (nosi okula­
ry), tym razem pokonał trudno­
ści i ukończył bieg w zwartej 
grupie pierwszych zawodników. 
Dobrze spisują się takie kolarze 
Górnika, a szczególnie Chwieh- 
dacz, który walczy ambitnie i 
śmiało rusza do ucieczki z naj­
lepszymi kolarzami.

W czołówce było bardzo wielu 
zawodników. Na mete stadionu 
Gwardii, do którego wiedzie 
bardzo zły dojazd po ..kocich 
łbach“ i wąskich zakrętach Wje­
chali kolarze gromadą. Najbar­
dziej doświadczony w rozgrywa­
niu etapu na ostatnich metrach
— Wrzesiński wjechał pierwszy 
na tor żużlowy i Wyprzedził re­
sztę 0 blisko 20 metrów Tym­
czasem z innymi zawodr/kami 
działy się dziwne rzeczy. J&dni 
jechali pó bieżni lekkoatletycz­

wani przez grupę agentów 
tajnej policji. Usiłowali ućiś., 
kać. Ale po zbrojnym opórże 
poranieni i skatowani, do­
stali się w ręce policji. Wszyś- 
cy trzej skazani zostali ni 
śmierć. W ten sposób bufźń- 
azja chciała zastraszyć dzia­
łaczy ruchu robotniczego. 
Wyrok ten był bezsilną pró­
bą sterroryzowania mas pra­
cujących, zmuszenia ich do 
milczenia i uległości.

Zanim jednak burżuażja 
rozprawiła się bestialsko z 
bohaterskimi bojownikami 
proletariatu, wyrok ńa Cech­
nowskim został wykonany. 
Zastrzelił go młody robotnik, 
Naftali Botwin, w chwili gdy 
prowokator opuszczał gmach 
sądu we Lwowie, dokąd po­
jechał, aby składać oszcz-it- 
cze zeznanie przeciwko gru­
pie sądzonych tam komuni­
stów. Schwytany przez poli­
cję 18.letni Botwin zostaJ 
wkrótce potem rozstrzelany 
w więzieniu lwowskim ńa 
Brygidkach. Na śmierć szedł 
śpiewając Międzynarodówkę.

Pamięć o Hibnerze, Kniew- 
skim, Rutkowskim i Botwi- 
nie, których 27 lat temu za­
mordowała burżuazja, nigdy 
nie zaginie w narodzie pol­
skim. I, w tym samym miej­
scu, gdzie przed 27 laty roz­
legły się salwy egzekucyjne 
— stoi dziś pomnik tych, któ­
rzy nie szczędzili swego ży­
cia w walce o wyzwolenie 
polskiego ludu spod władzy 
burżuazji.

nej, inni po torże żużlowym, tak 
że wytworzył się spory bałaga- 
nik na mecie. Do tego trzebi 
jeszcze dodać, iż jedna z osób 
należących do służby porządko­
wej dosłownie chwytała w ra­
miona kolarzy, usiłując ich w 
nie bardzo sportowy sposób Skie­
rować na Właściwy kierunek jaz­
dy. Przygoda ta spotkała Czyża 
z Kolejarza. Gorzej wyszli Dtąż- 
kowski i Wójcik, którzy wywró­
cili się przy Wjeździe na stadion, 
co stało się przyczyną, że zajęli 
oni dalsze mi-ejSća na mecie

Kolejność na mecie była na­
stępująca:

1. Wrzesiński (Kol) 5:39,27
2. Klabiński (Gw) 5:39,32
3. Ulik (Gw) 5:39,33
4. ŁyśzkiCWicz (Gw) 5:39,35
5. Chwiendacz (Gór) 5:39,35.
Grupa 14 zawodników Wje­

chała ha metę w jednakowym 
czasie — Cuch, Cżyż, DrążkóW- 
ski, Kapiak, Lasak, ŚWiercź, 
Wójcik. Waliszewski, Wyglenda, 
Wilczewski, Wandor, Stolarczyk, 
Zalewski i Zdunek.

Drużynowo III etap wygrała 
Gwardia W czasie 16:58.44. Dru­
gie miejsce zajął CWKS I.

Przykład złego wjazdu na boi­
sko dotyczy również Poznania. 
Do żadnego bowiem stadionu W 
Poznaniu nie wiedzie wygodna 
dla kolarzy droga. Należy więc 
opatrzyć dokładnie trasę znaka­
mi kierunkowymi i dokładnie 
pouczyć porządkowych.

W pierwszej korespondencji 
nie wiedzieliśmy, czy „nasż“ Al- 
bańczyk Anghelli wyprzedzi 
swych polskich kolegów. Otóż 
okazało się, że jest On kolarzem 
od nich lepszym, choć z Gdań­
ska wystartował z pięćdziesiątą 
lokatą. Drużyna akademicka, zło­
żona ź czterech kolarzy poznań­
skich i dwu studentów z Gliwic, 
jedzie ambitnie i nawiązuje Wal­
kę z peChowo jadącym Ogni­
wem. Jeden z zawodników — 
Toifl z Gliwic uległ jednak po­
ważniejszemu wypadkowi na 
trasie do Gdańska. Studenci ma­
ją jednak ambicje dojechać db 
mety w Warszawie, czego im 
Z całego serca życzymy.

Jacek Milczewski



Mecz piłkarski o mi- h 
strzostwo I klasy woje­
wódzkiej pomiędzy dru- ! 
żynami GWKS Poznań a ' 
AZS Poznań odbędzie 
się dnia 24 bm. o godz. 
11 na boisku przy ulicy 
Gdańskiej (Sródka).

I
Z okazji Tygodnia Lot- • 

nictwa organizuje LZS | 
Puszczykówko zawody j 
pływackie pn. „Wpław i 
przez Puszczykówko”. 
Początek imprezy w nie- ij 
dzielę o godz. 14. Rozę- 
grane zostaną: bieg mło- ii 
dzików na 800 m, kobiet j 
na 800 m, juniorów na i 
1500 m o nagrodę PKKF ■ 
oraz główny bieg senio- ; 
rów na dystansie 2000 m i 
o puchar przechodni u- ; 
fundowany przez Radę i 
LZS w Puszczykówku. |

««•
-i- i

1
Na przystani Sekcji j* 

W oślarskiej w Pozna- i! 
niu przy ul. Obrzyckiej i' 
nad Wartą trwa III kurs i, 
wiosłowania wzorowego [j 
dla początkujących. Tre- ji 
ningi odbywają się co- -i 
codziennie od godz. 17 ij 
do 19 za wyjątkiem so- lii 
bót i niedziel. Zapisy iiI 
przyjmuje na miejscu -i 
instruktor.

W Sopocie rozegrano
6 spotkań eliminacyjnych

W drugim dniu mię­
dzynarodowych teniso­
wych mistrzostw Pol­
ski w Sopocie, rozegrano 
tylko 6 spotkań elimina­
cyjnych, ponieważ ulew­
ny deszcz utrudniał prze 
prowadzenie gier.

Na boiskach
i bieżniach

Spotkanie piłkarskie o mi­
strzostwo II kl. wojew. w 
Koninie rozegrane pomię­
dzy Gwardią II (Gniezno) a 
rezerwami miejscowej Spój­
ni wygrali gospodarze w 
stosunku 5:0.

W meczu 
Spójnia pokonała 
3:0.

trampkarzy
Gwardię

❖ 
kolarski 
terenie

Wyniki — mężczyźni: 
Romaniak — M. Badin 
(Rumunia) 1:6, 7:5, 8:6, 
6:2; Wawrzyniak — Sa­
waszkiewicz 7:5, 6:3, 7:3; 
Pusztay (Rum.) — Mro­
czek 6:1, 3:6, 6:2 7:5;
Olejniszyn — Jarek 6:3, 
6:4, 6:3; Sebrala — Mas- 
surenko (NRD) 6:0 6:1, 
6:3.

Spotkanie w grze po- 
jedyńczej kobiet między 
Namian (Rum.) a Kraw- 
czykówną zakończyło się 
zwycięstwem Rumunki 
3:6, 7:5, 7:1.

Sporfowcy poznansleej Stali
utrwalają osiągnięcia produkcyjne

W Żninie rozegrany l| 
zostanie w ramach ji 
„Święta lotnictwa” mecz i| 
piłki nożnej pomiędzy ii 
Unią z Poznania a re- i 
prezentacją Pałuk. W 
przedmeczu walczyć bę- j 
dą pracownicy cukrowni j 
miejscowej i sędziowie ? 
piłkarscy.

*•»>n* ;
W dniach 12, 13 i 14 1 

IX organizuje Ludowy j 
Zespół Sportowy — Po- i 
znański Pionier Jeź­
dziecki na Woli ogólno­
krajowe publiczne zawo­
dy konne. Program obej­
muje konkursy hippicz- j 
ne I i II stopnia, biegi 
na przełaj na dystansie ;l
4 i pół km, wyścig pła- |j 
ski na przestrzeni 1600 
m, wyścig pojedynek w 
zaprzęgu chłopskim na '
5 km, bieg za lisem oraz j 
wszechstronny konkurs ' 
konia wierzchowego.

n*

Koło Miejskie Ligi ! 
Morskiej w Swarzędzu ;; 
zorganizowało szkolenio- 
wy kurs żeglarski, w j 
którym obok młodzieży II 
uczestniczą także osoby 
starsze. Kierownikiem 
kursu szkoleniowego jest 
Florian Majerowicz.

Wykłady odbywają się 
codziennie w godzinach I 
popołudniowych. i

Wyścig 
ców na 
śremskiego zgromadził na 
starcie mimo niepogody 15 
zawodników. Zwyciężyli: 
Droździński Fr. (Dolsk), O- 
lejniczak M. (PRT), Micha­
lak St. (Śrem) i Bukowski 
T. (Kórnik).

pocztow- 
powiatu

W meczu piłki nożnej LZS 
Obra pokonał drużynę Unii 
z Świetna 6:0. Było to pier­
wsze spotkanie rozegrane 
przez nowozałożoną sekcję 
LZS-u.

*1*
Oto wynik meczu w 
LZS Śtohnicko po- 
bratni zespół LZS

7:1. 
jakim 
konał 
Jaryszewo.

W ramach eliminacji do 
wojew. wyścigów kolar­
skich pocztowców z terenu 
ostrowskiego zakwalifiko­
wali się: Stefan Pietrzak, 
Hieronim Józefiak, Zbig­
niew Sflski i Kazimierz 
Lis, wszyscy z Ostrowa. 
W konkurencji kobiet wy­
grała Marta Kołodziej przed 
Leokadią Rychlik.

Mistrzostwa 
żeglarskie 
w Kiekrzu

W drugim dniu żeglar­
skich mistrzostw Polski 
w klasie olimpijek, od­
bywających się na jezio­
rze w Kiekrzu, na sku­
tek złych warunków at­
mosferycznych rozegra - 
no jedynie dwa dalsze 
biegi eliminacyjne. W 
grupie pierwszej ponow- g. 
nie zwyciężył Koncewicz i ‘ 
(LM—Pz); w grupie dru 
giej również po raz dru­
gi zwycięstwo odniósł 
Głazek (AZS—W-wa).

Wcielając w czyn ślu­
bowanie złożone na zlo- 
cie sportowcy poznań­
skiej Stali zatrudnieni w 
zakładach Przemysłu Me 
talowego im. J. Stalina 
zwiększają z dnia na 
dzień swoją -wydajność 
pracy i podejmują rów­
nocześnie dalsze zobowią 
zania. M. in. członko­
wie 15 brygad sportowo- 
produkcyjnych g Oddzia­
łu W2 postanowili praco 
wać do końca roku z wy­
dajnością wyższą o 5%., 
aniżeli w ubiegłym okre­
sie, który był przecież 
dla nich okresem wiel­
kich i ofiarnych wysił­
ków.

Przodująca brygada 
im. Duganowa, która za 
swe wyniki we współza­
wodnictwie przed zloto­
wym zdobyła proporzec 
przechodni Zarządu wo­
jewódzkiego ZMP, pod­
niosła swa wydajność ze 
157% na 162%. Równo­
cześnie wszystkie bryga­
dy sportowo-produkcyj­
ne oddziału W2 biorą 
czynny udział w zobo­
wiązaniu zespołowym wy 
rażającym się wyprodu­
kowaniem jednego pa­
rowozu ponad plan.

Członkowie pozosta­
łych brygad produkcyj­
nych zrozumiawszy głę­
boką prawdę zawartą w 
zlotowym ślubowaniu. 
zwiększają normy,, by 
tym samym utrwalić swo 
je dotychczasowe osią­
gnięcia. M. in. brygada 
im. Józefa Piątka z od­
działu W7 w skład w 
której wchodzą strzelcy 
koła sportowego: Napie­
rała Bolesław, Błocian

i

Edward, śmigielski An­
drzej, Baki era Stanisław 
i Gorzaniak Zygmunt, 
postanowili utrzymać do 
końca roku swoją śred­
nią z miesiąca lipca, któ 
ra jest równocześnie re­
kordem wśród brygad 
sportowych. Dzielni spor 
towcy uzyskali w lipcu 
dzięki stosowaniu metod 
radzieckich nowatorów 
372,8%. Na czoło wśród 
nich wysunął się Napie- 
rała, który wynikiem 
519% wpisał się na listę 
najlepszych pracowni­
ków zakładów. Z bryga­
dą Piątka dzielnie współ 
zawodniczy brygada ślu­
sarzy w składzie: Ham- 
pefeki Stefan, Rogalski 
Józef i Zygmunt Józef 
również z oddziału W7. 
Uzyskała ona w lipcu 
przeciętnie 298,3% i pra­
gnie w tym tempie pra­
cować do końca roku.

Sportowcy ZS „Star* 
w zakładach im. J. Sta­
lina przystąpili do reali­
zacji nowych zadań z 
pełnym zapałem.

Do Krosna w powiecie 
sulęcińskim przybyła z 
wizytą Gwardia II do 
Spójni na rozgrywki o 

III klasy 
Jakież 
gości,

I

Wolne posady
Gosposia potrzebna od 1 wrze­
śnia Zgłoszenia: Poznań Pa­
derewskiego 11, magazyn obu. 
wia. od godz. 15—19. 12252g
Pomoc domowa, uczciwa, po­
trzebna Zgłoszenia: Zofia No­
wakowska Śrem, ul Poznań­
ska 20 m. 5_________12277g
Małżeństwo lekarze (2 dzieci) 
poszukują gosposi zaraz Po­
kój służbowy. Rozynek. Po­
znań Grobla 25a, m. 2, godz. 
19—20.___________12367/68
Dozorca domu potrzebny do 
nieruchomości śródmieściu. 
Mieszkanie 50 m2, suterena, 
wolne Warunek remont po. 
d ogi na własny koszt Oferty 
Głos Wlkp dla 12359g.

Nauka
Tańców nowoczesnych, ludo­
wych. wyuczają: Szczurkńwna 
— Szczurek Poznań Marcin­
kowskiego 2a 11999s

Osobiste
Osoby, które były świadkami 
zajścia (bójki) na przystanku 
tramwajowym Garbaty — Mo­
stowa w dniu 10 listopada 
1951 r.. godz 20 proszone 
są o podanie swych nazwisk 

’’ adresów. Oferty G'.os Wiel­
kopolski dla 12415g.

Sprzedaże
Fredtcl sprzedam Władysław 
Kup5 Trzcianka Lubuska Że_ 
rorr.sk ego 9. pow. Piła 
___________________14066p 
Willę pełnokomtortową ogro­
dem (Grunwaldzka). 95 000. 
sprzedam. „Union" Poznań 
\'Łwcwieiskiego 9,____ 12097g
Dachówkę karpiówtoę sprze- 

am. — Oferty Głos Wielko-
■.lólskj dla 14465p.
kredens kombinowany oraz 
sz?*e sprzedam Poznań Kra­
szewskiego 19, m 5 ł8.
___________ _________ 12216g 
Młcde baźanti i kurki karz-ł 
ki sprzedam. WleklHski Oli­
wa ul. Subislawa 15 K1818

Chcesz być

żeglarzem
zgłoś się do

Niecierpliwie wprost 
oczekujemy wszyscy ju­
trzejszego meczu piłkar­
skiego naszych „dębcza- 
ków‘‘ z bardzo trudnym 
i groźnym zespołem 
spod wawelskiego gro­
du. Ogniwo należy do 
tych drużyn polskich, 
które reprezentują starą 
wiedeńską szkołę piłkar­
ską, połączoną z nowo­
czesnym systemem gry, 
to jest przebój owością i 
„obstrzałem” z każdej 
pozycji.

Stają więc nasi Kole­
jarze do trudnego spot­
kania, ale po ostatnim 
sukcesie w Chorzowie 
(4:3 z Budowlanymi). Z 
równymi z Ogniwem 
szansami; kilku poznań­
skich graczy wróciło nie-

dawno z Węgier, gdzie w 
spotkaniach piłkarskich 
nabrali niewątpliwie du­
żo doświadczenia i ru­
tyny.

Niedzielny mecz roze­
gra poznański zespół już 
na własnym boisku, na 
którym „bombardierzy z 
Dębca” tak zawsze się 
dobrze czują. A więc je­
szcze jeden atut w ręku 
poznaniaków. Zapowiada 
się więc spotkanie nie­
zwykle ciekawe i atrak­
cyjne.

Rozpocznie się ono o 
godz. 16.30 z tym, że w 
przedmeczu spotkają się 
o 14,30 rezerwy obu ze­
społów, co już stało się 
powszechnym zwycza­
jem stosowanym w całej 
Polsce, (n)

mistrzostwo 
wojewódzkiej, 
było zdziwienie 
kiedy przybyli do mia­
sta i ujrzeli pastwisko, 
noszące szumną nazwę 
„Boisko sportowe”. — 
Gdzie tu rozegrać mecz. 
Olbrzymie wystające kę­
py zielska, ostu, pełno 
gruzu i innego śmiecia. 
Bramki pochylone do 
ziemi tak, że każdej 
chwili grożą zawale­
niem. O jakiś nieszczę­
śliwy więc wypadek nie 
trudno. Młodzieńczego 
zapału do gry nic jed­
nak nie zdołało ostudzić, 
toteż goście pomimo 
zmęczenia podróżą sami 
boisko sprzątnęli. Tuż 
przed rozpoczęciem gry 
zauważono, że brak cho­
rągiewek narożniko­
wych. Na interwencję 
sędziego ułamano kilka 
patyków z pobliskich 
drzew, nasadzono na nie 
arkusze starych gazet i 
chorągiewki 
dziowie zaś 
wali znaki 
chustkami.

wiadomo: śmiać 
tak „przygotowa- 
boiska czy pła-

gotowe. Sę- 
Jiniówi da- 

własnymi

Nie 
się z 
nego” 
kać?

Na to pytanie żądamy 
odpowiedzi od kierow­
nictwa Spójni w Kroś­
cie. Taki bałagan przed 
zapowiedzianym me­
czem to wstyd, (ino)

Ten wyciągnięty sznur kolarzy kry je tego, 
który pierwszy przybędzie na metę. Jest to 
bowiem czołówka wyścigu Tour de Pologne, 
która znacznie oderwała się od pozostałych 

zawodników.
Wyścig Dookoła Polski śledzimy wszyscy z 
wielkim zainteresowaniem., a dzielnych ko­
larzy serdecznie witają mieszkańcy wsi i 

miast.

Do mistrzostw lekkoatletycznych
woj. zielonogórskiego

stanęło 2200
W lekkoatletycznych 

mistrzostwach LZS-ów 
woj. zielonogórskiego, u- 
czestniczyło ponad 2200 
zawodników, z których 
280 -walczyło na szczeblu 
wojewódzkim. Masowy 
ten start dowodzi, iż 
sport na wsi woj. zielo­
nogórskiego zyskuje sta­
le eoraz więcej zwolen­
ników. Sportowcy ci do­
wiedli już wielokrotnie, 
że potrafią ofiarnie pra­
cować na roli, jak rów­
nież dbać o rozwój kul­
tury fizycznej.

Warunki atmosferycz­
ne, w jakich rozegrano 
eliminacje wojewódzkie, 
były fatalne, toteż uzy­
skane wyniki nie są naj­
lepsze. Notujemy tylko 
kilka: 14-letnj Niewia- 

■ romski (Czerwieńsk) na

zawodników
dystansie 200 m uzyskał 
czas 27.2; 800 m wygrał 
Nadolny (Czerwieńsk) 
2.18 m; w biegu na 1500 
m zwyciężył Jankowiak 
(Chociszew) 4.43; a na 
5000 m Posalczyk (Płoty) 
uzyskał czas 19.34 m. 
Sztafetę 4X100 m wy­
grał Czerwieńsk i Go­
rzów w identycznym cza 
sie 53 sek.

Trój skok zakończył 
się sukcesem Wagnora 
(Trzciel) 11.66 m.

W konkurencji kobiet 
14-letnia Przechorocka 
tRzepin) wygrała 100, 
250 i 400 m w czasie 
16,2 s., 33 s. i 1.14 min. 

, W pchnięciu kulą zwy­
ciężyła Płochocka (Kije) 
7.67, która zajęła drugie 
miejsce na tor ze przesz­
kód w czasie 44.81. (x)

Pracownicy poszukiwani
KIEROWNICZKA STOtóWKl SZKOLNE) potrzebna. — Oferty 
Głos Wielkopolski <Ha 1241 lg.
MURARZY, LASTRłKARZY ORAZ ROBOTNIKÓW NIEWYKWALI­
FIKOWANYCH przy imię zaraz do prac w Poznanie i n» wy­
jazd ZARZĄD BUDOWLANY NR 13, POZNAŃ, WYSPIAŃSKIE­
GO 14. Wynagrodzenie według Układu Zbiorowego Pracy w 
Budownictwie. Hotele robotnicze i stoJówki zapewnione.

12385g
Komunikaty

MIEJSKIE ŁAZIENKI W POZNANIU PRZY UŁ. PRZEMYSŁOWEJ 
PO DOKONANYM REMONCIE OTWARTE ZOSTANĄ W DNIU 
23 SIERPNIA BR. Łazienki czynne są codz ermie od godz. 
7—20, w poniedziałki od 14—20. - K1826

_______ Różne________
Welony, suknie Ślubne, naj­
modniejsze wypożyczam we­
lony upinarn. Poznań. Mick e- 
wtcza 28. __________ ?Jł?.49g
Salon Mód Damskich szyje 
elegancko, modnie, dobrze 
szybko Leokadia Maciejew­
ska Poznań, Gwardii Ludo­
wej 18. 12264J

Futra modernizuje. Poznań. 
Zielona 7. m 9,_____ 12399g
Plisujemy według najnowszych 
wzorów, bezkonkurencyjnie 
trwało, specjalność — jedwa­
bie maszynowo. Hafty mereż. 
kę guziki, dziurki terminowo. 
25 lat istnienia firmy daje 
gwarancję fachowej, solidnej 
obsługi. „Haftoplis” Poznań 
Mylna 24 Też.yce 11132?

Wszystkim Krewnym, Znajomym za udział 
w pogrzebie mej matki, śp.

Motocykl DRW setkę, sprze­
dam. Po Miast, Krauthofera 35, 
m. 17. ___________ 12259g
Wózki (autka), spar.erówki — 
sprzedaje: Le-siński Poznań 
Żydowska 33________ 12348g
Wózek koszykowy sprzedam. 
Wojtczak, Poznań. Czerwonej 
Armii 28, m. 42. 12388g
Spacerthrkę koszykowa oraz 
kośnierz z srebrnego lisa 
sprzedam. Poznań. Strusia 16, 
m 2 00 południu 12387g
Pokój stołowy tanio sprzedam. 
Oferty Głos Wfkp. dla 12383g. 
Wózek budką. Kon-Kon. do­
brym stanie, sprzedam. Po­
znań Saperska 39. m. 1. 
____ _________ 12373g 
Wózek (autko), dobrym sta­
nie sprzedam Poznań, Armii 
Czerwonej 38, ta 8, 12372g
Parcele: 1000 Górczyn,
25 000. 728 m5, Rataje — 
23 000, sprzedam. Nowak, Po­
znań, Wyspiańskiego 16

'____________ 12371g
Kamienicę, centrum pierwszo­
rzędna budowa, idealną po­
łowę. 125 000. sprzedam. No­
wak Poznań Czerwonej Ar- 
mii 26. _________ 123702
Rower męski, nowy, sprze­
dam. Poznań Prószyńskiego 
13. m 8_ _________  12366g
Motocykl Ziindapp. 200 cm’, 
sprzedam. Poznań. Starokęc- 
ka_85!_________ __._Ł23(i4«
Sprzedam Mercedes V 170 
pierwszorzędny stan. Oglądać: 
Poznań, Garbary 95, od 16—18.

 12363g 
Rikszę towarową. DKW. 200 
cm3 sprzedam. Ka-El-Es Po­
znań, Małe Garbaty 2. tele­
fon 49-90  123608
Parcele willowe przy Grun­
waldzkiej. Marcel mskiej Ła­
zarzu od 40 000. poleca Krze- 
s>ński Poznań. Chudoby 13, 
m, 4.’_______________
Parcelę skanalizowana. Wino­
grady. 1000 m2, 60 000. Gt>T- 
czyn 900 m;. 50 000 Jeżyce. 
1000 m2. 30 000. Rataje. 1200 
m! 35 000, StaroŁeka, 1200 

17 000 wiele nnych sprze­
dam. — Nowak. Poznań Czer­
wonej Armii 26. 12369g

Willę Puszczykowie, portzwę 
Puszczykówku, oraz parcelę 
sprzedam Dutkiewicz Pomad 
Dzierżyńskiego 105, 12396g
Samochód osobowy „Opel” z 
przvezepfcą 2-koiową sprze­
dam. Poznali. Dzierżyńskiego 
291 m. 6____________ 12401Z
Diwigary 26. korytka H) i 12. 
wiertarki stołowe, kuźnią po­
łową. miech kowalski (dy- 
maczkg)). drągi budowlane — 
sprzedam. Poznań. Dzier^wlk- 
skiego 81__m. 1._____ 12357g
Dom 5 składów, prz.y najruch­
liwszej ulicy Pomania. uszko­
dzony. mieszkania dla no­
wych nabywców odbudowie — 
sprzedam całości lub ideal­
nych częściach Goroński. Po­
znań, Świerczewskiego 11. 
m 14. 12353g
Sieczkarkę nowoczesną z u- 
rządzeniem do wciągania sło­
my i wydmuchiwania sieczki, 
napęd mechaniczny, prawie 
nowa, wałki transmisyjne z 
łożyskami 0 45 mm. tarcze 
drewniane różnej wielkości, 
tanio sprzedam. Poznań Gwar­
dii Ludowej 37 (barak).

12400g

Kupna
Domek 1 -rodzinny wolny o- 
grodem Poznaniu lub okolicy, 
kupię, — Oferty Glos Wół- 
kopoiski dla 12234g_______
Romek z ogrodem kupię — 
Oferty Gtos Wlkp dla 123802.
Maszynę do szycia lub grów- 
kę kupię Oferty Głos Wielko­
polski dla 12375g

Zamiana
Zamienię 2 oddzielne pokoje 
z używaniem kuchni na pokój 
kuchnią lub 2 pokoje razem. 
Oferty Głos Wiko, dla 12354g.
Duży pokój kuchnią samo- 
drietne zattfenię na 2 lub 
I’/-, kuchną — Adres wskaże 
Glos Wlkp. nr 12351g. ___
Pniy pokój kuchnią na letni­
sku przy Radomiu zamienię 
na podobne pod Poznaniem 
lub woj. poznańskim. Wiado­
mość: Poznań, wt. Dcminikań- 

iska 6, m. 5. 14463p

KURSY PISANIA NA MASZYNIE 
rozpoczynamy z dniem 1 września br. 

Zgłoszenia: ZAKŁAD WIEDZY HANDLOWEJ 
Poznań, ul. Zwierzyniecka 13. K1824

g 06Ł0SZEMIA DROBSE
37± pokoju kuchnią, łazienką, 1 
samodzielne, zamienię na l‘/s 
względnie pokój kuchnia, ła- i 
zienką samodzielne. — Oferty i 
Głos Wlkp. dla 12350g.
Dwa pokoje kuchnią, Żabffco- 
wie (dogodny dojazd autobu­
sem) zamienię na pokój kuch, 
nią Poznaniu łub okolicy. —■ 
Oferty Głos Wlkp. dła 12397g.

Zamienię dpży pokój. Jeżyce, 
na pokój z kuchnią. — Adres 
wskąże Głos Wlkp nr 12362g.
Dwupokojowe Bydgoszczy za­
mienię na podobne Poznaniu. 
Oferty Głos W1kp. dła 12384g.

Wolne lokale

Studenta młodszego na przej­
ściowy pokój przyjmę. Poznań, 
Ogrodowa 3 m. 9.___ 12376g
Ubikację warsztatową 9 m5, 
oddam. — Ofertv Głos Wiel­
kopolski dla 12356g.

Szuka lokalu
Dwie spokojne studentki po­
szukują po&oju. Oferty Głos 
Wielkopolski dla 12377g

2 tiule pokoje z kuchnią za­
mienię na 1 duży pokój z ku­
chnią, do I piętra Oferty Głos [ 
W elkopolski dla 12404g.

Pokój do wynajęcia. Poznań. 
Skryta 7, m, 3.______ 12382g
Studentkę I roku na wspólny 
pokój przy rodzinie przyjmę. 
Oferty Głos Wlkp. dla 12381g.

Samotny, pracujący poszukuje 
pokoju umeblowanego przy 
kulturalnej rodzime Oferty 
Głos Wlkp. dla 12347g
Pokoju na cichą wytwórnię 
(chałupnictwo) niekr-epujące. 
go, za zwrotem remontu po­
szukuję. Oferty Głos Wielko- 
polski dla 12396g._________ .

Stanisławy Frąckowiak 
oraz za wieńce, w szczególności Gromadzie 
Górtałowo składam

serdeczne podziękowanie 
12419g ‘ SYN

E »

Wszystkimi Krewnym, Znajomym, Księ- a 
żom, za wyrazy współczucia i liczny udział I 
w pogrzebie męża mego, śp.

Kazimierza Rudawskiego }
składam ser<jecine podziękowanie

Zona |
OBUurn

12378g

- -------------------------------------1--------------------------------------- -

I Dn;a W sierpnia 1952 r. zmarł nagle mój kochany 
fl mąjż. najdroższy ojciec, teść i dziadek, śp.

Franciszek Kinal

Poznań Gwardii Ludowej 43a, m. 5. 12393g

Pogrzeb odbędzie sie w sobotę. 23 bm.. o godz. 
10.45 z kaplicy cmentarza Bożego Ciała

W ciężkim smutku pogrążeni 
żona, córki i rodzina

W dniu 20 sierpnia 1952 zmarła Śp.

Irena Janiszewska
prertownik administracyjny 

7/O Radiofonizacji Kraju w Poznaniu 
przeżywszy lat 21.

W Zmarłej straciliśmy sumienną i pilną pracownicz- 
kę oraz dobrą koleżankę.

Pogrzeb odbędzie się dziś w sobotę. 23 bm.. o godz.
11.30 na Junikowie.

Rft®A MIEJSCOWA ZARZAD OfflMJGWY RK
WSPÓŁPRACOWNICY

12405?

— t

Dnia 21 sierpnia 1952 zmarła po długich i ciężkich cierpniach, opa­
trzona Sakramentami św., przeżywszy lat 64, moja najdroższa żona, 
nasza ukochana matka, babka i siostra, śp.

z Grochowieckich

Salomea Przeniczna
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 25 bm., o godz. 11 z kaplicy 

cmentarnej na Górczynie. w głębokim smutku pogrążeni
mąż, syn i córki

12402qPoznań, Gorczyńska 3-7.

W dniu 20 sierpnia 1952 zasnęła po długich i ciężkich cierpieniach, | 
opatrzona Sakramentami św., nasza najlepsza matka, babcia, prabab- S 
cia, siostra 1 teściowa, śp. 2 Eisermannów

Teodozja Czarnecka
przeżywszy lait 81.

Pogrzeb odbędzie się dziś, w sobotę, 23 bm., o godz. 15 30 z kapti- i 
cy cmentarza na Górczynie. Msza św. żałobna zostanie odprawiona I 
w poniedziałek, 25 bm., o godz. 8 w kościele Ks Ks. Salezjanów przy I 
ul. Wraniecklej. w a,ęboMm snn,tku pogrążona I 

rodzina
Poznań, ul. Karwowskiego 12, m. 1. m03g

w

rorr.sk


Takie równanie wyliczył 
sobie ob. M Doros z Kościel­
nej Wsi, gmina Podgrodzie 
kaliskie. Siadem „matematy- 
ka“ z Kościelnej Wsi poszli 
J. Kozioł i M. Jarek. Pierw­
szy wyliczył sobie, że 419 = 0. 
drugi: 430 = 0.

Czy z nieba spadły tam 
bańki i deszcze, zachowując 
pryszczycę dla Kościelnej 
Wsi? (n)

Wszyscy ci niesamowici 
rachmistrze nie mają baniek 
do mleka, paszy (z powodu 
suszy), mają za to chore na 
pryszczycę krowy. Poza tym 
nie mają zupełnie zrozumie­
nia potrzeb własnego kraju.

Jeżeli bowiem ci ,,matema­
tycy" nie odstawili ani jed­
nego litra mleka zamiast 743 
w pierwszym wypadku, 419 
w drugim i 430 w trzecim wy 
padku, to — pytamy się — 
dlaczego taka gmina Pamię- 
cin w pow. kaliskim umie 
wywiązać się z obowiązków 
dostawy mleka?

CAF — fot. Falkowski
architektoniczne woj. poznańskiegoZabytki architektoniczne woj. poznańskiego 

Gostyń. Fragment rynku z zabytkowym Ratuszem

Ostrowski Dom Harcerza
pomoże młodzieży tu pracy i nauce

W połowie września mło­
dzież ostrowska otrzyma no­
wą placówkę wychowania 
pozaszkolnego. Placówką tą 
będzie Państwowy Dom Har­
cerza.

Ostrowski Dom Harcerza 
pomieści około 300 dzieci, a 
nowoczesne urządzenia za­
pewnią uczestnikom możność 
owocnej pracy, jak i miłej 
rozrywki.

Dla zaspokojenia zaintere­
sowań młodzieży prowadzić 
się będzie 5 działów, a mia­
nowicie: techniczny, arty­
styczny, przyrodniczo - kra­
joznawczy, dział kultury fi-

Drobne, lecz przykre
bolączki Zielonej Góry

Młodzież 
wielkopolskich 
hufców SP 
przekracza plany pracy

Współzawodnictwo zorga­
nizowane wśród gminnych 
hufców SP umożliwiło już 55 
hufcom przekroczenie rocz­
nych planów pracy społecz­
nej. Na czoło wysunął się tu­
taj powiat leszczyński, gdzie 
przekroczono już plan rocz­
ny w skali powiatowej, prze­
pracowując zamiast zaplano­
wanych 30 tysięcy roboczo. 
dniówek — 31614 dni. W
przeszło 200 proc, wykonała 
swój plan gmina Osieczna, 
powiat Leszno, dając pań­
stwu ponad 26 000 zł dodat- 
wych wartości. Do prac, wy­
konanych przez młodzież po­
wiatu leszczyńskiego, należy 
m. in. zasianie 12 ha nieu­
żytków, naprawienie 4 550 m 
drogi polnej, wykopanie 64 
tysięcy m pasów ochronnych 
wzdłuż lasów oraz wybudo­
wanie 12 boisk sportowych i 
9 torów przeszkód.

W powiecie śremskim na 
czoło wysunęła się gmina 
Mosina, przekraczając plan o 
2 300 dniówek. Młodzież tej 
gminy zaplanowała dla ucz­
czenia nowej Konstytucji 
przepracowanie dalszych 
8 250 dniówek. W skali woje­
wódzkiej praca młodzieży SP 
dała państwu około 3 milio­
nów złotych oszczędności.

(ipc)

b
Zielona Góra jest miastem 

wojewódzkim, cierpiącym 
niestety, na szereg drobnych, 
lecz niemniej przykrych bo­
lączek.

W pierwszym rzędzie este­
tyczny wygląd miasta, o któ­
ry stara się usilnie Prezy­
dium MRN psują porozle- 
piane na murach, parkanach 
i kamienicach plakaty, zapo­
wiadające rozmaite imprezy. 
Szczególnie rażący wygląd 
przybierają oryginalne ar­
chitektoniczne arkady przy 
ul. K. Marksa, oblepione 
pstrokatymi płachtami afi­
szów. Wprawdzie na terenie 
miasta znajdują się dużych 
rozmiarów tablice, przezna­
czone na plakaty reklamowe, 
jednakże „domorośli” afisze- 
rzy nalepiają je według swe-

go upodobania, szpecąc wy­
gląd ulic i placów.

Niedawno zainstalowano 
na bramach kamienic, poło­
żonych w śródmieściu lamp­
ki orientacyjne z numerami 
domów i nazwami ulic. Cho­
ciaż mają one w porze noc­
nej ułatwiać odnalezienie szu 
kanego obiektu, to jednak 
wbrew swemu zadaniu o 
zmroku toną wraz z całym

w PILE

Z Ziemi Lubuskie’
Zatrudnione w Budowla­

nym Przedsiębiorstwie Powia­
towym w Głogowie wyróżnia­
jące się murarki Zofia Bącz- 
kiewicz i Józefa Rozbicka, 
wyrabiające po 210 proc, nor­
my, podjęły obecnie zobowią­
zanie podwyższenia tej cyfry 
o 10 proc. Za ich przykła­
dem zwiększają wysokość re­
alizowanych norm pozostałe 
murarki lubuskie.

...nie zmienia się zniszczo­
nej . i nasmarowanej mapy 
sieci PKP na stacji kolejo­
wej? Podróżni nie mogą na 
niej niczego odczytać.

* * *
...speaker dworcowy mówi 

tak niewyraźnie, że podróżni 
mogą się tylko domyśleć, o 
co mu chodzi?

nasmarowanej mapy

budynkiem w ciemnościach, 
bowiem nikt nie troszczy 
się o ich zaświecenie. — 
Tego rodzaju akcja oszczęd­
nościowa jest nie na miej­
scu i wywołuje wśród osób 
przyjezdnych złośliwe ko­
mentarze.

W czasie różnych uroczy­
stości, gdy ustawiane są na 
ulicach słupy z flagami, 
wpuszczane w głąb otworów ’ 
i studzienek kanalizacyjnych : 
na chodnikach przykrywy 
spoczywają obok masztów. 
Nie podoba się to widocznie | 
miejscowym chuliganom, któ I 
rzy rozrzucają je po sąsied- j 
nich przecznicach, względnie 
uszkadzają. Za tego rodzą.i 
ju niszczenie wspólnego mie- 
nia obywateli, przyłapani na 
gorącym uczynku muszą po­
nieść słuszną karę. Przeja- I 
wom ulicznej łobuzerii trzeba ! 
położyć bezwzględnie kres.

Mieczysław Turski '

zycznej i specjalny dział har­
cerski. Praca w poszczegól­
nych działach koncentrować 
się będzie w gabinetach spe­
cjalistycznych. Dział techni­
czny posiadać więc będzie 
gabinety: modelarstwa ko­
munikacyjnego, przemysło­
wego, lotniczego, szkutnicze­
go oraz gabinet elektryczny. 
Dział artystyczny oosiadac 
będzie poza pracownią ry­
sunkową i papiero.plastycz­
ną również sale do tańca i 
rytmiki, sale śpiewu, żywego 
słowa i in.

Dział przyrodniczy dzielić 
się będzie na pracownie zoo­
logiczne, botaniczne itp.

Młodzież ostrowska posia­
dając tak wspaniałe warunki 
pracy pozaszkolnej, nie tylko 
potrafi poprawić swoje wy­
niki w nauce, ale również 
rozwinie zdolności i zamiło­
wania, co ułatwi jej wybór 
zawodu. (Ska)

PSS w Ostrowie
pod uwagę

Dziwny system zaopatrzenia 
przyjęła Powsz. Spółdz. Spoż. w 
Ostrowie Wlkp. Świadczy o tym 

I m. in. następujący wypadek: 31 
i lipca br. do sklepu nr 14 przy- 
l wieziono margarynę, o którym 
I to przydziale wielu konsumen- 
j tów nie wiedziało i dlatego tyl- 
I ko nieliczni szczęśliwi odebrali 
I w tym dniu swój przydział. Po- 
I zostałych konsumentów, którzy 
I zgłosili się w dniu następnym, 
I spotkało niemiłe rozczarowanie, 
| gdyż oświadczono im, że bony 
i już nie są ważne, w rezultacie 
| czego przydziału margaryny nie 
| otrzymali. Inaczej podszedł do 

■ tej samej sprawy Miejski Han- 
] del Detaliczny, którego sklepy 
j mogły na te same bony wyda- 
wać przydział do 3 bm.

Wydaje się, że PSS mógłby w 
! przyszłości sprawą rozdziału 
i przydziałów załatwić w podobny 
sposób, unikając tym samym 

' niezadowolenia klientów. (Hof)

Teatry

SIERPIEŃ

Zachmurzenie 
rze zmiennym,

o charakte- 
miejscami 

przelotne opady, temperatura 
maksymalna od 19 st. C na 
Wybrzeżu do około 24 st. C 
w głębi kraju. Wiatry słabe 
lub umiarkowane z kierun­
ków zachodnich i północno- 
zachodnich.

4.47
19.02
7.52

19.19

SOBOTA

Bartłomieja 
i Jerzego

Słońce w.: 
zach.:

Księżyc w.: 
zach.:

Dyżur pełni: Szpital Miejski 
nr 1 (chirurgia i interna), 
ul. Szkolna 14/16, tel. 511-11

APTEKI:
97 — Dzierżyńskiego 144 
101: Rynek Sródecki 
111: Ostroroga 6
115: Mickiewicza 22
174: Rokossowskiego 47
175: 23 Lutego 18

Ach, jak się cieszę, że wra. 
casn Gustawie, bo już za­
czynałam się niepokoić!...

1

*
„Czerwone transporty" 

zbożowe objęły także rolni­
ków z pow. Strzelce Krajeń­
skie. Ostatnio manifestacyj­
ną, zbiorową odstawę zboża 
zorganizowali chłopi gromad: 
Radów, Klesna, Błotnica i 
Stare Kurowo.

*
W Zielonej Górze odbyła 

się narada robocza korespon­
dentów chłopskich i robot­
niczych „Głosu Pracy“ z te­
renu lubuskiego. W naradzie 
udział wzięli również przed­
stawiciele redakcji.

polski — g. 19
„Damy i huzary"

NOWY — g. 19
„Król i aktor"

Ciechocinek — Państw.
Teatr Objazdowy z
Gniezna — „Godzien 
litości"

Pyzdry — ..Komedia 
Muzyczna" z Pozna­
nia „Rodzinka"

CO GDZIE KIEDY

i

APOLLO — g. 15, 17, 
19 1 21 — „Wilhelm 
Tell", niedziela pora­
nek g. 11 — „Szalony 
lotnik"

BAŁTYK — g. 13 „We­
soły jarmark", godz. 
15.30, 18 i 20.30 —
„Ditta“, niedziela po-

ranek g. 9 i 11 „We­
soły jarmark"

MUZA — g. 14 „Bły­
skawica", g. 16 — 
„Dwaj żołnierze", g. 
18 i 20 „Bez adresu", 
niedziela poranek g. 
10 i 12 „Błyskawica", 
g. 14 „Dwaj żołnie­
rze"

RIALTO — godz. 14 — 
. „Bajka o rybaku i 

rybce", g. 16, 18 i 20 
„Hrabia Monte Chri- 
sto", II część, niedz. 
poranek g. 13 „Ra­
czek się spóźnia", g. 
12 i 14 „Bajka o ry­
baku i rybce*

WARTA — g. 14 i 16 
„Torpedowiec nie­
ugięty", g. 18 i 20 — 
„Wesołe zawody", —

niedziela poranek g. 
10 i 12 „Dżulbars"

LETNIE — g. 15, 17 i 
i 19 „Na arenie*, — 
niedziela poranek g. 
10 i 11.30 — „Kopciu­
szek"

PIAST — g. 16, 18 i 20 
„Wesołe kumoszki z 
Windsoru"

PUSZCZYKOWO — g. 
20 — program skła­
dany

METALOWIEC — g. 18 
i 20 — „Oddział Z-8" 

FOTOPLASTIKON — 
g. 10—22 — .Niemcy 
w początkach XX 
wieku"

Wiadomości:
5.05, 6.30, 7.55, 12.04,
14, 17, 18.50 (P). 21

Koncerty:
5.22 — poranny. 6.15 
(P), 6.50 — ludowy, 
8 (P) — 12.15 Straus, 
12.45 — na swojską 
nutę, 13.20, 14.15 14.40 
(P) — taneczny, 16 
symfoniczny, 17.20 
(P) — ludowy, 18 (P) 
koncert ork. wojsko­
wej, 18.30 — tanecz­
ny, 19.05 (P) — pie­
śni chóralne, 21.30 — 
sonaty fortepianowe, 
22.30 taneczny, 23.10 
na dobranoc

Z

Program U 
fala Poznania 249 m

Sport:
16.55 (P) — 
lotniczym, 
reportaż z 
Kolarskiego Dookoła 
Polski

o sporcie
22.2C —
Wyścigu

WYDAWCA: Instytut Prasy 
„Czytelnik ’,NAKŁADCA: RSW 
„Prasa".

REDAGUJE ZESPÓŁ.
REDAKCJA: Poznań, ul Grun. 

waldzka 19, II ptr. Telefony: 
centrala (łączy wszystkie działy) 
62-70, 64.75, redaktor naczelny 
78.76, Sekretarz redakcji 74.36, 
dział miejski 79.88, dział listów 
i interwencji 78-57, 78.64, redak. 
tor dyżurne ;do godz 22 ) 64.75. 
drukarnia (nocny) 64.72. Godzi, 
ny i rzyjęc w redakcji: od )0 
do 12.

ADMINISTRACJA: Poznań, ul 
Grunwaldzka 19, parter.

PRENUMERATA: zamówienia 
przyjmują wszystkie urzędy 
pocztowe, listonosze oraz kioski 
gazetowe.

OGŁOSZENIA: Biuro Ogło­
szeń RSW Prasa Poznań ul. 
Świerczewskiego 3. tel 62.31, 
konto PKO Poznań V 5220 110 
Biuro czynne od 7 do 16.30 w 
soboty do 14.30 Za dział oglo. 
szeń redakcja nie odpowiada.

DRUKARNIA: Zakłady Gra. 
ficzne im Marcina Kasprzaka 
Poznań, ul Wawrzyniaka 39
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— Akurat — porucznik zacietrzewił się, skoczył na nogi, 
ślizowski szybko ściągnął go znowu na ziemię. — Akurat!
Zaczynamy się cofać, idzie noc, żołnierz palił się do ataku, 
wiadomo, jak w takich warunkach smakuje odwrót. I wte­
dy, w nocy, ze wszystkich stron! Niemcy, czołgi, strzela­
nina. Nasz batalion wpadł wprost na zasadzkę, cekaemy, 
panika...

— A widzicie! — pouczającym tonem dorzucił ślizowski: 
— oto i strategia. Pókiście te parę szwadronów mieli wy­
rzucać za Narew, wielka siła niemiecka zaszła wam na ty­
ły. Nie wiedzieliście o tym, widzieliście tylko te szwadro­
ny... A Naczelne wiedziało. Stąd i rozkaz odwrotu, może 
spóźniony...

— Akurat! Akurat! — krzyczał porucznik. — Nic pan 
nie wie, kapitanie! Wcale nie tak! Gdyby tak było!... Właś­
nie wpadłem na sztab dywizji, jak zmiatałem z kompanią 
do tyłu. Co się tam działo!... porucznik za głowę się chwy­
cił. — Generał Piekarski właśnie odebrał rozkaz. Od same, 
go marszałka. Za wszelką cenę, z powrotem na Narew, ka­
walerię odrzucić, Narew obsadzić, no. mówię wam., sądny 
dzień! Tu Niemcy, strzelają, tu rozkaz, tu te z tyłu od­
działy pchają naprzód że są ścigane, tu te z przodu — do 
tyłu, bo okrążone...

— Hołota! — krzyknął ślizowski, z gniewem, któr.y Rą- 
biczowi wydał się trochę nadrabianym. — Hołota, nie żoł­
nierz. Raz się puknie z karabinu i już w krzaki...

_  O, przepraszam! — porucznik znów się zerwał. — 
Tak mówić! świetny żołnierz! Pod ogniem artylerii ani 
drgnie! Do ataku, na cekaemy, jak do tańca!... Każdy roz. 
kaz wypełni...

— No, samiście naopowiadali...
_  Każdy rozkaz, byle z sensem! Ale tutaj, tutaj... — 

głos mu się załamał, błagalnie ręce wyciągnął do Rąbicza: 
— niech pan pułkownik sam powie, w ciągu jednego dnia, 
raz atakować, potem się cofać, potem znowu atakować- 

Co to? Co to było? Zwariowali? Zdrada? — wysyczał, oczy 
wybałuszył, potem siadł, rękami się chwycił za głowę.

Teraz milczeli wszyscy i każdy po swojemu. Leszczyński 
był najbliższy rozpaczy porucznika, twarz mu się tylko 
mieniła zdziwieniem i strachem. Rąbicz cierpiał niewy­
mownie — głównie, że wobec Leszczyńskiego wszystko to się 
rozegrało, że ten wiedział o roli Rąbicza, że to zdziwienie 
i strach i rozpacz jego, Rąbicza miało za przyczynę, że 
wreszcie, to wiedząc, Leszczyński nie wiedział o czym in­
nym, o raportach ślizowskiego, o trzystu czołgach pod Ró­
żanem, o wołaniu, by się cofać na Bug. O tajemniczym 
rozkazie odwrotu, który Rąbicz przecież tylko potwierdził. 
I że, wreszcie, tego właśnie nie wolno Leszczyńskiemu po­
wiedzieć, że musi siedzieć przed nim, całą winę dźwigając 
na sobie, podczas gdy pół, najwyżej pół winy...

Patrzył na ślizowskiego, nienawistnie. A ten, z gniewu 
nie ochłonąwszy, odpowiadał na to spojrzenie wargi za­
ciskając i — może się wydało tak Rąbiczowi — grożąc.

Nalot się skończył wreszcie, ruszono. Porucznik pobiegł 
do swojej niedobitej kompanii, Nelly znalazła pantofel, 
krzywiła się tylko, że pończocha poszła w strzępy. Samo­
chody jakoś wyminęły rozrzedzony trochę zator, niebawem 
skręcono w lewo, w kierunku na Łuków. Może godzinę je­
chano względnie szybko, potem był znowu nalot, już przed 
Łukowem. Miasto paliło się, ślizowski kazał skręcać do 
lasku.

Tym razem siedziano cały dzień, bo ślizowski oświad­
czył. że należy się dowiedzieć, czy Naczelne nie przeniosło 
się tymczasem z Brześcia. Radiostacja nie mogła Brześcia 
złapać, ślizowski wreszcie poszedł na piechotę: — mam tu 
znajomych, zaczekajcie.

Rąbicz był zanadto przybity, żeby się przejmować coraz 
bardziej władczym tonem tamtego. Siedział między sosen- 
kami, potem się położył. Myślał.

Od pierwszego dnia wTojny miał dosyć powodów przygnę­
bienia i tematów do rozmyślań. Ale teraz rozpoznał w so­
bie jakiś nowy kłopot, większy od tamtych i nie dający 
mu możliwości osobistego wykręcania się.

Katastrofę swojej pierwotnej koncepcji operacyjnej — 
owego trójfazowego odwrotu na Wisłę — Narew — Rąbicz 
widział od niedzieli co najmniej. Cały jej sens polegał na 
długim, uporczywym trzymaniu się zasad niczej linii obron­
nej, od Bydgoszczy, przez Koło, Sieradz, na Częstochowę 

i Śląsk, na wymęczeniu nieprzyjaciela, na rozbiciu gru­
pami odwodów tych jego uderzeń, którym by zrazu udało 
się przez tę linię przełamać. Wtedy i odwrót na Wisłę 
miałby sens całkiem inny, wielkie jednostki, mobilizowane 
na tych lewobrzeżnych terenach, spłynęłyby sobie na 
wschód, linię Wisły do obrony by się przygotowało — naj­
ważniejsza: — błyskawiczna, przedjesienna kampania nie­
miecka spaliłaby na panewce.

Plan ten — całkiem nierealny wobec ogromnej przewagi 
niemieckiej — wziął w łeb i Rąbicz to przyznał. Odpędzał 
jednak jak mógł od siebie wszystkie przypuszczenia, że 
był on pomyślany błędnie i nierealnie. "Wydawało mu się, 
że główną przyczyną niepowodzeń były niezdarności dowo­
dzenia grupami odwodów, dopuszczał, że styk armii Kra­
ków i Łódź źle był dopasowany, przede wszystkim zaś zwa­
lał klęski na karb niemieckiego zaskoczenia. Wykręt ża­
łosny, wobec bardzo dokładnych na ogół danych o siłach 
niemieckich, raportowanych co dzień przez ślizowskiego.

Tylko historia różańska nie mieściła się w ramach tej 
wygodnej dla Rąbicza egzegezy. Skutki jej były tak prze­
rażające, tak szybkie, tak niewątpliwe, że nawet ta półwi- 
na rąbiczowska nie mogła go uchronić przed własnym o- 
sądem. Opowiadanie porucznika, nic nowego nie wnosząc, 
jeśli chodzi o fakty, z dwóch jednak, co najmniej, powo­
dów musiało Rąbicza przytłoczyć. Po pierwsze ukazało 
naocznie — po pajściu z żołnierzami — jak dotkliwy był 
ów kontredans rozkazów, jak śmiertelnie poraził tych pa­
rę dywizji.

Po drugie, co gorsza, dowiodło złudności rachub Rąbicza, 
które spowodowały, że poszedł na nropozycję ślizowskiego 
w sprawie ewakuacji Warszawy. Godząc się, że kampania 
przegrana, przyjmując ewakuację za nieuniknioną — liczył 
Rąbicz, że przeprowadzenie jej w półpanicznej atmosferze 
zatrze, zagubi historię różańską. Liczył, że tracąc kampa­
nię — uratuje przynajmniej własną reputację.

Omylił się. Zostało kilkanaście tysięcy świadków. Ci nie 
zapomną, nie darują. Z nimi nie poradzi się jak... z Kno- 
them, na przykład. Zmora, przed którą z Warszawy ucie­
kał, dopadła go na owej szosie, gorsza, z krwi i kości, ze 
słów i spojrzeń. I już ci, którzy byli dotąd wobec niego 
bezbronni — nabierają, w zetknięciu się z tą zmorą, pazu­
rów, jadowitości. Z Leszczyńskim, na przykład, niesposób 
już po dawnemu...

(Dalszy ciąg nastąpi)
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